"Nr. 93 


Wychodzi codziennie o godzinie 4. popołudniu, 
z wyjątkiem niedeiel i dmi świątecznych. 
Przedpłata wynosi: 


W MIEJSCU k sartalnie 
miesięcznie par" 


kwartalni 


— — -em 


Numer pojedyńczy kosztnie 10 et. 


wd Administracji 
„Gazety Narodowej. 
Przedpłata wynosi : 
we Lwowie: 


rocznie 18 złr. 

pół:ccznie 9, 
kwartalnie 4 złr. 50 ct. 
miesięcznie 1 złr. 50 ct. 
Na prowincji z przesyłką pocztową: 

rocznie 24 złr, 

półrocznie 12 , 
kwartalnie 6 złr. 
miesięcznie 2 złr. 


Cena przedpłaty poza granicami Mo. 
narchii Austro- Węgierskiej jest umieszczona 
w nagłówku Gazety Narodowej. 

Lwów d. 22. kwietnia. 


Stara Presse dowiaduje się, że sfery handlo- 
we w Brodach wystosowały do ministerstwa han- 
dlu, tudzież do miejscowej Izby handlowej za- 
żalenie na konsulat rosyjski w Bro- 
dach, który żydom austrjackim wizuje paszpor- 
ta jedynie do Odessy. W zażaleniu powiedziano, 
że przez niewizowanie paszportów do innych 
miast rosyjskich, handel z caratem narażony 
Jest na znaczne straty. 


Według półurzędowego Frmdblattu, przedło- 
żone będą Radzie państwa zaraz po ferjach 
wszystkie projekta ustaw, dotyczące ponowienia 
ugody z Węgrami. Wszelako załatwioną 
ma być na tej jeszeze sesji tylko nowela do ta- 
ryfy cłowej, aby jeszcze z początkiem drugiego 
półrocza mogła wejść w życie. 


Jak słychać, agitacja w Przedlitawii przeciw 
rękodzielniczej pracy w więzieniach wy- 
wołała w ministerstwie sprawiedliwości zamiar 
używania więźniów, na (ika karę skazanych, do 
robót rolnych, uprawy jarzyn i hodowli bydła, o 
ile to się przyda do pokrycia własnych potrzeb 
dotyczących zakładów karnych. 

„ Według urzędowych doniesień z Zagrze- 
bia d. 20. bm., przyszło we wsi Dolje (komitat 
Zagrzebski) do krwawego starcia między żan- 
durmerją i chłopami. Komisja egzekucyjna 
miała dokonać przeprowadzenia bydła zagrabio- 
nego, chłopi jednak uderzyłi na nią z siekierami 
i pałkami, wypędzili i kamieniami ścigali. Przy- 
wołana żandarmerja musiała 'użyć broni. Kilku 
chłopów raniono, przewódzeów aresztowano i do 
Zagrzebia odstawiono. 


Konsekracja ks. Juliusza Dindera na ar- 
cybiskupa gnieźnieńsko-poznańskie- 
go odbędzie się d. 16. maja. Nowy dostojnik 
kościelny obejmie urzędowanie d. 1. czerwca r.b. 


Polit. Corresp. dowiaduje się z Warsza- 
wy, że tamtejsze władze wojskowe czynią przy- 
gotowania do wzniesienia znacznej liczby bara- 
ków w okolicy Warszawy. Wnoszą ztąd, że rząd 
rosyjski zamierza wzmocnić znacznie garnizon 
warszawski. 

Do Dzien. Pozn, piszą zaś z Warszawy: 

„U nas wciąż jeszcze „wojną pachnie“. 
Wprawdzie takie objawy wojenne, jak przemar- 
8że wojsk, ich nowa dyslokacja, ćwiczenia wio- 
senna i-manewry, z których zwykliśmy sądzić | 
o sytuacji politycznej, w czasach spokojniejszych ; 
przechodzą niepostrzeżenie, potrzeba więc chyba | 
takiego podniecenia umysłów, jakie dziś panuje, | 
ażeby gruntować ma nich przepowiednie za- 
wikłań. ~ 
„Ciekawa jednak rzecz, kto właściwie do- 
prowadza umysły do owego stanu podniecenia ? 
Oto — armia rosyjska, począwszy od jej Jene- 


rałów, a skończywszy nA szeregowcach. Jest 4 


fakt, nieulegający najmniejszemu zaprzeczeniu. 
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„Już od kilku miesięcy z obozu wojskowego 
wychodzą najrozmaitsze pogłoski, to o przygoto- 
waniu zupełnem list poborowych pospolitego ru- 
szenia, to o sformowaniu komitetów dyslokacyj- 
nych, to o przyspieszeniu fortyfikacji twierdz itd. 
Oficerowie zaś, zazwyczaj w miejscach publi- 
cznych bardzo głośni, bynajmniej się nie tają, 
że są zupełnie przygotowani do niespodziewane- 
go rozkazu wymarszu. Słowem, podobnemi wia- 
domościami jesteśmy karmieni od kilkunastu ty- 
godni, eo, rzecz prosta, łagodząco na opinię na- 
szą wpływać nie może. 

„Lecz nietylko klub oficerski jest obecnie o- 
gniskism alarmujących pogłosek — wychodzą o- 
ne czasami nawet z Zamku. Tak np. w ostatnich 
dniach ubiegłego tygodnia odbywały się pod War- 
szawą ćwiczenia wojskowe rozmaitych oddziałów 
wojsk, umyślnie sprowadzonych z różnych okolic 
kraju. Po ukończeniu tych prób, osobiście niemi 
kierujący jen. Hurko, podejmował oficerów czy- 
sto wojskowym obiadem w Zamku. Wypadek, jak 
widzicie, zgoła nic nieznaczący, gdyby nie oko- 
liezność, iż na drugi dzień całe miasto już wie- 
działo, że jenerał Hurko, dziękując oficerom za 
poprawne prowadzenie wojsk podkomendnych, o- 
dezwał się do nich: „Wkrótce może nadejdzie 
chwila, kiedy przyjdzie ņam się zmierzyć z naj- 
większym naszym wrogiem...* 

„Kogo jen. Hurko miał na myśli, mówiąc o 
„największym wrogu Rosji*, mniejsza o to, kon- 
statujemy tylko fakt, zkąd właściwie biora po- 
czątek wszelkie u nas plotki polityczne.“ 

Do Nowej Pressy telegrafują, że jenerał-gu- 
bernator Hurko wydał rozporządzenie, na pod- 
stawie którego nie wolno księżom w królestwie 
Polskiem przedsiębrać podróży poza granice pa- 
rafii bez pozwolenia władzy miejscowej. Rozpo- 
rządzenie powyższe nakłada także obowiązek na 
księży, ażeby za każdym razem podawali władzy 
cel swej podróży. 


Grecja ciągle stoi pod bronią i „myśli* o 
wojnie z Turcją, a mocarstwa naradzeją się, co 
począć z niesfornym kraikiem. Według ostatnich 
doniesień z Londynu, Austrja, Niemcy i Włochy 
zgadzają się na propozycję Anglii co do wysto- 
sowania ultimatum do Grecji. Francja i Rosja 
zajmują w sprawie tej stanowisko wyczekujące, 
ale i one niewątpliwie przyłączą się do wspólnej 
akcji innych mocarstw. 

Propozycja Anglii zasadza się na tem, że 
mocarstwa udzielą Grecji siedmio- lub ośmio- 
dniowego terminu do demobilizacji. W razie bez- 


skutecznego upływu tego terminu naradzą się| 
mocarstwa eo do ewentualnego zerwania stosun- | 


ków dyplomatycznych z Grecją lub blokady por- 
tów greckich. , 


Dają się spostrzegać rozmaite objawy, świad- 
czące, ) 


dzy sobą stosunków. Powiedział to nieda- 
wno ojciec ks. Aleksandra bułgarskiego, stwier- 
dził następnie serbski minister spraw zagranicz- 
nych, Franasowicz, którego uwagi o obecnej sy- 
tuacji politycznej streszczamy osobno. Obecnie 
donoszą do.pism wiedeńskich, że stosunki dy- 
plomatyczne pomiędzy Serbią a Bułgarją zostały 
przywrócone zaraz po załatwieniu sporu gra- 
nicznego o Bregowę. 


Stan rzeczy w Dócazeville nie zmienił 
się dotąd. Członkowie Izby deputowanych, anar- 
chiści Basly i Camólinat, udali się tam pono- 
wnie, urządziwszy poprzód w Paryżu mityng a- 
narchistyczny. Na zebraniu tem uchwalono we- 
zwać robotników decazevilskich do wytrwania w 
strejku aż do zupełnego uwzględnienia ich żądań, 
i w miejsce Rocheforta, który złożył mandat, 
postawić kandydaturę jednego z uwięzionych re- 
daktorów Cri du peuple'a, 


Według urzędowych doniesień z Petersbur- 
ga, komitet ministrów jednogłośnie już uchwalił 
wybudowanie kolei Zakaspijskiej aż do 
Samarkandu. Ale i po stronie af. 
gański ej prowadzone są pilnie roboty fortyfi- 
kacyjne i komunikacyjne. Robotami fortyfikacyj- 
nemi między Heratem i Bałchem kierują inży- 
nierowie angielscy, i nieustannie jest tam zaję- 


tych 300 do 400 robotników. Z Heratu do Bal- 
chu budują też drogę na Maiimene; ma oraz być 
poprowadzony kanał pomiędzy rzeką Amu-Darją 
a Bałchem, aby okolicę tego miasta wodą zalać 
można w razie potrzeby, 


m, 


Korespondencje „Gazety Narodowej". 


Wiedeń d. 20. kwietnia. 
(Sprawa krajowych ustaw melioracyjnych.) 


Wniesione na ostatniej sesji sejmowej przed- 
łożenie Wydziału krajowego o popieraniu przed- 


siębiorstw melioracyjnych, z całym szeregiem pro- 
jektów do ustaw krajowych, natrafiło na pewne 
komi-|tym względem, które unikało zadowalniającego 


trudności, a po części opozycję ze strony 


a 23. Kwietnia 1886, 


+19 mamen Am ae 


bil Gladstona o wykupie ziemi, 


Przy przedstawieniu przez sir Gladstone'a 
billu o wykupie ziemi w Irlandji, natłok publi- 
czności do Westminster był znacznie mniejszy, 
aniżeli przy wniesieniu przezeń tak zw. Home- 
rule, billu, ustanawiającego parlament irlandzki. 
Wszystkie miejsca w Izbie wszakże i podczas po- 
siedzenia z 16. bm, były przepełnionemi. Glad- 
stone'a, zwolennicy jego i tym razem z entuzja- 
zmem powitali. 

Minister, przedstawiwszy konieczność roz- 
wiązania kwestji agraryjnej w Irlandji łącznie ze 
sprawą polityczną, dał obraz zaburzeń agraryj- 
nych od chwili ich poczęcia, to jest od r.1760., 
i wadliwości ustawodawstwa angielskiego pod 


sarza rządowego, co w następstwie spowodowało |rozwiązania stosunków, i wszystko czyniono, aby 
także ostrą krytykę przedłożenia Wydziału kra- |tę sprawę zawikłać i zajątrzyć. Sprawa ta win- 


jowego, a szezególnie operatów technicznych biu- 
ra melioracyjnego ze strony pewnej grupy po- 
słów nietylko w komisjach, lecz także w pełnej 
Izbie. Przeciw melioracyjnym projektom Wydzia- 
łu krajowego nadeszło nawet do ministerstwa 
rolnictwa w czasie sesji sejmowej obszerne spra- 
wozdanie namiestnictwa, podnoszące zarzuty tak 
pod względem prawniczym i finansowym, jako 
też pod względem technicznym. Zarzuty te, z 
któremi wystąpił komisarz rządowy w sejmie, 
nastręczyły wam w swoim czasie sposobność pod- 
jęcia obrony Wydziału krajowego i marszałka w 
tej tak ważnej ekonomicznej sprawie kraju. 

Obecnie, na podstawie autentycznych infor- 
macyj, mogę wam donieść, że tak namiestnietwo, 
jak i posłowie, przeciwni przedłożeniu Wydziału 
krajowego, mogą być zupełnie spokojni tak co do 
prawniczej i finansowej strony uchwalonych przez 
sejm ustaw melioracyjnych, jak i co do jakości 
operatów technieznych, sporządzonych przez kra- 
jowe biuro melioracyjne. 

Przed wyjazdem jeszeze bowiem do kraju 
na ferje wielkanocne, posłowie do Rady pań- 
stwa, reprezentujący ludność interesowaną w Zza- 


na więc być rozwiązana i przekazana prawodaw- 
stwu irlandzkiemu. 

Na punkcie konieczności rozwiązania kwe- 
stji irlandzkiej wszystkie stronnietwa angielskie 
są jednego zdania, a poprzedni gabinet torysow- 
ski wziął właściwie inicjatywę w tym kierunku, 
w jakim ją pragnie rozwiązać Gladstone, tj. po- 
średniczenia państwa i skarbu przy przejściu fer- 
merów irlandzkich do własności ziemi przez nich 
dzierzawionej. Przeszły gabinet wyjednał w tym 
celu u parlamentu na początek kredyt 5 mi- 
lionów funtów szt., gdy zaś Gladstone w tymże 
celu swoje olbrzymie doraźne plany finansowe 
zredukował do 50 milionów fnntów szt., 
więc i pod tym względem różnica nie jest esen- 
cjonalną. Zachodzi ona w dwóch wszakże punk- 
tach stanowczych: Gladstone łączy bill wykupu 
gruntów z billem homerule, jako rzeczy dopeł- 
niające się i nierozdzielne przy wprowadzeniu 
ich w życie, a następnie ustanawia proceder ty- 
leż skomplikowany co niebezpieczny manipulacji 
funduszem, na eel wykupu przeznaczonym i for- 
szusowanym przez W. Brytanię Irlandji. 

Parlament irlandzki, wedle projektu Glad- 


MI 


mierzonych przedsiębiorstwach melioracyjnych, | stone'a, ustanawia osobę lub korporację pod na- 
zasiągnęli wiadomości u referenta tej sprawy w|zwą „Władza państwowa*, która fuukcjonowa- 
ministerstwie rolnictwa i otrzymali zapewnienie, |łaby jako pośrednik przy wykupnie gruntów i 
że trutynowanie planów i kosztorysów w depar- |emitowała w miarę potrzeby konsole 3-pro- 
tamencie technicznym ministerstwa spraw we-|centowe, a mianowicie w ciągu trzech lat: 10 
wnętrznych zostało już ukończone i że wszystkie | milionów w 1887|88, po 20 milionów zaś w 
galicyjskie ustawy melioracyjne zostaną przedło- | dwóch latach następnych. — Dla zabezpieczenia 
żone do sankcji, skoro Rada państwa uchwali|spłaty forszusu skarbowi W. Brytanii funkcjo- 
preliminarz funduszu melioracyjnego na rok|nowałby w. brytyjski (nie irlandzki) „jeneralny 
1886. poborca“ , przez którego ręce przechodziłyby 


Wedle oświadczenia tegoż referenta mini- 
sterjalnego, departament techniczny uznał wszy- 


wszystkie czynsze, mające być płaconemi przez 
farmerów-nabywców aż do wysokości 2'|, milio- 


że zarówno Serbia, jak i Bułgarja 
dążą do przywrócenia dobrych mię- 


za zupełnie udałe, a niektófo z nich, w porówna 


chnicznemi nawet za znakomite. 
Że p. minister rolnictwa nie' mógł wnieś 


powodem tego jest ta okoliczność, że inne kraje, 
jak Tyrol i Szląsk nie przedłożyły na czas od- 
nośnych projektów do ustaw i operatów techni- 
cznych. Minister rolnictwa spodziewa się jednak, 
że w pierwszym już dniu zebrania się po świę- 
tach Rady państwa, mianowicie 5. maja, będzie 
A ten fim > pm edatawid poczem już 
rzeczą komisji budżetowej bedzi spie- 
szyć wygotowanie "rofefiitu: a A 


Spodziewać się więc należy, że roboty około 
uchwalonych przez sejm galicyjski regulacyj i 
melioracyj mogą się rozpocząć w drugiej poło- 
wie maja, gdyż p. minister zamierza bezzwło- 
cznie, po zatwierdzeniu przez Radę państwa pre- 
liminarza melioracyjnego, przedstawić do sankcji 
wszystkie ustawy krajowe. 


Podnieść tu muszę, że do przyspieszenia tak 


pomyślnego załatwienia sprawy przyczynili się | 


nie mało oprócz czcigodnego pr zasa Róła J. E. 


p. Grocholskiego, posłowie: Czajkowski Alfons, opinię wyrazi wtedy, gdy bill znanym będzie w | chęci 


Hompesch, Mochnacki, Orzechowski i Ruezka. 


niu z zeszłorocznemi rządowemi projektami te- 


dotychezas do Rady państwa preliminarza fun- 
duszu moelioracyjnego, który w ubiegłym roku 
został zatwierdzony równocześnie z budżetem, 


stkie operat licyjskiego biura melioracyjnego | nów funtów z tych czynszów. 

pernis, ga ieyisk sagak ma Nabywający fermerzy spłacają grunt swój 
w ciągu lat 49, płacąc o 20 pre. niżej, aniżeli 
Od wykupu są 
é| wyłączeni fermerzy płacący czynsz niższy od 4 


dziś wynosi ich czynsz brutto. 


funtów rocznie. 


ga się li do gruntów ornych, lasy zaś są wyłą- 
czone. Wierzyciel hipoteczny nie może żądać 
sprzedaży. Za podstawę ceny przyjęta jest Oto- 
krotna wysokość czynszu sądownie oznaczonego ; 
gdzie zaś tak oznaczony czynsz nie istnieje, 
oznaczą go „komisje gruntowe“. W razach wy- 
jatkamych cena wykupu może być podniesioną 
do 22-krotnego czynszu. 

W obwodach przeludnionych wykup może 
stać się przymusowym, a operacja wykupu skoń- 
czoną w 1830 roku. 

Przeszło dwugodzinna mowa sir Gladstone'a 


pierwsza, li ze strony parnellistów. 
.. 


Po ministrze przemawiał Chamberlain, tą 
razą Aczkolwiek onczycyjnił przeciw billowi, w 
duchu wszakże pojednawczym i wyrażając wiel- 
kie uwielbienie swe osobiste dla Gladstone'a. 

Parnell zastrzegając się, iż ostateczną swą 


Nabywanie ziem jest ściśle „optatywne*, to 
jest na żądanie dzisiejszych właścicieli, i rozcią- 


pokrytą została przeciągłemi oklaskami tak jak 
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W końcu przyjęto bez głosowania danie przy- 
zwolenia na wniesienie billu i wyznaczono „dru- 
gie czytanie" na dzień 13, maja. 


Trzecie walne zgromadzenie 


Towarzystwa nauczycieli szkół wyższych 
w Krakowie. 


Kraków d. 21. kwietnia. 


We wtorek 20. b. m. po południu odbył się 
dalszy ciąg zgromadzenia. Z porządku dziennego 
mówił prof, L. Swierz, jako referent Koła 
krakowskiego, o umundurowaniu młodzieży szkol- 
nej, wykazując korzyści, jakieby ztąd wyniknąć 
mogły. Mowca zwraca uwagę na to, że żyjemy 
w czasach pospolitego ruszenia, w którem wy- 
chowanie żołnierskie przygotowuje zawczasu do 
twardego trybu życia, a wspomniawszy o zba- 
wiennym wpływie umundurowania w królestwie 
Polskiem, w Szwajcarji i Francji, twierdzi, że 
umundurowanie przyczynia się do podniesienia 
ducha korporacyjnego, zaciera różnicę stanów 
u uczniów, dalej że ze względu estetycznego 
wywiera na uczniów wpływ zbawienny, a pod 
względem hygienicznym o tyle przedstawia się 
korzystnie, że ochrania uczniów od kupowania 
starzyzny. Co się dotyczy kosztów oblicza p. S. 
mundur na cenę 12 — 16 zł, a wreszcie kończy 
wzmianką, że przez umundurowanie zabiega się 
próżności i paniczykostwu młodzieży niektórych 
warstw społecznych i utrzymuje karność i po- 
rządek. 

Dyrektor Trzaskowski omówił pokrótce 
koleje, jakie sprawa umundurowania młodzieży 
szkolnej w kraju naszym przeszła i oświadczył 
się w zasadzie za takowem. Mimo to w swojem 
imieniu, tudzież w imieniu Koła tarnowskiego 
wystąpił przeciw umundurowaniu uczniów w 
szkołach średnich tam, gdzie większość uczniów 
z powodu ubóstwa byłaby przez te narażoną na 
większe wydatki a może czasem przez to pozba- 
wioną możliwości dalszej nauki. Biorąc za pod- 
stawę statystyczne daty z gimnazjum tarnow- 
skiego, wykazuje p. Trz, że *|, części młodzieży 
tegoż zakładu byłyby przez zaprowadzenie n- 
mundurowania narażone na zwiększenie wydat- 
ków, które w połączeniu z projektowanem pod- 
niesieniem opłaty szkolnej, mogłyby niejednemu 
z uboższych uczniów uniemożliwić dalsze fre- 
kwentowanie. 

Przeciw wnioskowi p. referenta przemawiał 
dalej p. dr. Warmski imieniem Koła prze- 
myskiego. Mowca przechodził punkt za punktem 
domniemane korzyści umundurowania, starając 
się wykazać, że są illuzoryczne. Zdaniem jego 
mundur nie zatrze różnicy stanów w przyszłem 
życiu, lecz i owszem dozwoli jej wystąpić w da- 
leko jaskrawszem świetle po zrzuceniu takowe- 
go. Chege ją zatrzeć, trzebaby chyba przedsię- 
wziąć radykalną reformę całego społeczeństwa, 
a nie chwytać się tak błahego i zewnętrznego 
środka. Na wzmocnienie węzłów koleżeństwa 
lub karności i pewnej kontroli mundur także 
zdaniem p. W. wpłynąć nie może. Jeśli szkoła 
krzemieniecka miała umundurowanie, i to mia- 
łoby być argumentem za takowem, to wolałby 
p. W., by szkoły nasze przejęły się raczej du- 
chem tej szkoły, aniżeli rozpoczęły od stromy 
zewnętrznej. Wreszcie wyraża p. W. obawę 
czy umundurowanie ciała nie pociągnełoby za 
sobą umundurowania ducha i-wnosi przejście nad 
MR a Koła krakowzyciego do porządku dzien- 
nego. „r DAAB 

„ Prof. dr, Rostafiński wykazuje, powo- 
łując się na własne doświadczenie, o ile mundur 
pływa na podniesienie ambicji uczniów i na 
wyrobienie koleżeństwa i solidarności, następnie 
stara się wykazać, że koszta przez to wcale 
zwiększone nie będą, a wpływ na moralność 
uczniów będzie bardzo korzystny. 

Przeciw wnioskowi Koła krakowskiego prze- 
mawiał dr. Ignacy Petelenz. Postawiwszy za 
zasadę, że kwestja umundurowania wypływa z 
dauczycielstwa podniesienia moralności 


pełnem swojem brzmieniu, oświadczył się wszakże | młodzieży szkolnej, szczególniej po miastach 
dlań przychylnie. Zastrzeżenie swe jednak zrobił | większych, twierdzi, iż u młodzieży naszej nie 


„ieneralnego poborey*, 


przeciw wprowadzeniu 
niedo- 


jako instytucji niepotrzebnej i 
rzecznej. . 


spostrzega pod tym względem objawów upadku, 
któreby wpływać mogły na oglądanie się za 
środkami zapobieżenia takowemu, dalej, że śro- 


Ge starych Wspomnigń. 


Silva rerum 
Aleksandra Wybranowskiego. 
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Rok 1809, — Życie na wsi, — j n 

słudzy. c Taki. i lekarstwa. Bund oE peta, 

Goście kossowscy. — Wspomnienia rodzinne, — Nowe ty- 
tuły — Zjazdy w sąsiedztwie. — Dawne lasy. 

W roku 1809, w czasie rejterady wojska 
austrjackiego, stał w Kossowej przez kilka dni 
obozem arcyksiąże Ferdynand, młodziutki wów- 
czas oficer. Mieszkał on w drugiej wsi, w No- 

"wych Dworach, i tam mu od pana Paprockiego 
jedzenie posyłano. 1 

Kasperek, służący mego dziadka, który był 
podówczas młodym chłopcem, opowiadał, że ile- 
kroć przyniósł jedzenie, musiał pierwej sam ko- 
sztować. Ciągły w kwaterze był niepokój i o- 
czekiwanie. Arcyksiąże goląc się, przybiegał co 
moment do okna, czy nie ujrzy czego od Kra- 
kowa. 

Artylerja stała po nad dworem kossowskim 
i na polu, i gdyby pokazał się był książe Józef 
Poniatowski, nie byłby się ostał w Kossowej ani 
jeden budynek, tak ciągle nieprzyjaciela oczeki. 
wano, bojąc się go niezmiernie. Dwór i majątek 
mego dziada dostał kartę bezpieczeństwa od ar- 
yksięcia, gdyż wojsko cesarskie dopuszezało się 
gwałtów i nadużyć. Te karty posiadam jeszcze, 
jak i bony na pobrane liwerunki, dotąd niezre- 
alizowane. : 


Pierwszą siedzibą władzy austrjackiej po 
wkroczeniu wojsk okupacyjnych była Wieliczka. 
Ztamtąd wydawano rozkazy 1 Sciągano podatki. 
Później dopiero wyznaczono na siedzibę cyrkułu 


Myślenice i nazwano go od tego miasta, a pó- 


¿niej jeszcze przeniesiono go do Wadowic. 


Kreśląc obrazki tej starej przeszłości, przy: 
Rin, „w na myśl różne zwyczaje, zabawy i 
sprzęty, jakich dziś już się nie spotyka. taa! 

Przyjęcia w dziecinnych moich Ei ANY 
o wiele od dzisiejszych AE ojej WS = djs - 

iac się o wystawę i elegancji; ae! 
b serdecznej Dla panów, poja 


gościuności. 
wiała się na tacy 


> s pi 

butelka wina, a paniom poda” 

wano w małych filiżankach kawę Z sucharkami 
lub biszkoptami. 


Zato święta Bożego i j 
nocne obchodziły się bardzo AŁMA 
nie bliższych i dalszych poscie „R TNA 
było pełno, które już R ala. Pa s fskie z 
się zaczynało, bo nie tylko dla stou P Rik 
i służby, ale i dla wielu gospodarzy A E HEr, 
były pieczone struele i placki, & í 7 ulektóręch 
łała moja matka pieczywo także ah żaba 
konwentów do Krakowa i dla ubogich. tę 
tam, że na takie święta niezmiernie m ai 
łem. Cały ten zachód był dla mnie, mae ak do 
ką zabawą. Matka zabierała się do tego, <pi ch 
wielkiej kampanii. Kilka bab oprzywi:ejo i Fk 
przychodziło ze wsi do pomocy, i każda niom 
oddzielną czynność. Z jakąż to radością % rå 
dałem się po migdały i rodzynki í z egak 
upragnieniem czekałem pierwszego 8W0)060 PE 
euszka lub strucelka, gdyż miałem zawsze © 
bne pieczywo. 

Zimową porą urządzano chętnie teatry ami- 
torskie, gdzie sztuki hr. Fredry najmilszą DJ 


narodzenia lub Wielka- 


je zabawą. W maju młodzież grywała w zie- 
one. 

„Prima-Aprilis* nigdy nie odbył się bez ja- 
kiejś w sąsiedztwie niespodzianki. Raz, pamię- 
tam, sąsiad nasz, pan Adam Górczyński z Brze- 
źnicy, młody i przyjemny człowiek, zwiódł w 
dowcipny sposób moje siostry. Zdarzyło się, iż 
dzień 1. kwietnia był pięknym dniem wiosen- 
nym. Wychodziliśmy przed dom, gdy wtem zo- 
baczono zdaleka powóz jadący. Skoro landara 
zbliżyła się do bramy, zaintrygowała wszystkich 
niezmiernie, bo spostrzeżono, że jest fasonu bar- 
dzo starego, z tyłu z tłumokiem, zaprzężona trze- 
ma końmi, wszystko tak, jak już w sąsiedztwie 
nikt nie jeździł, Trudno więc było odgadnąć, 
ktoby to był? Zapewne gość z daleka. Domysł 
ten utwierdziła i ta okoliczność, że furman u- 
brany po krakowsku nielitościwie smagał konie, 
które, podróżą zmęczone, zdawały się ustawać. 
Kiedy tak wszyscy w największej ciekawości 
oczekują i głowę sobie łamią, kto jest ta dama 
jadąca w powozie, stanęły konie przed gankiem. 
I cóż się pokazało? Zamiast wysiadać, pani trzy- 
ma list w ręku, z którego się wszyscy dowiadu- 
ją, że to jest Prima-ApriliS, a jejmość słomą wy- 
pchana. s 

Landara tej damy słomianej, przypomina mi 
różne dziwnego kształtu powozy, karety, kola- 
ski, które za mego dziecinstwa już bez użytku w 
wozowni stały. Niektóre tylko były jeszeze uży- 
wane. Powozik zwany „bombka“ dla swego 
kształtu okrągłego, był niewielki i półkryty; tym 


zawsze ojciec jeździł. Karjolka niekryta, mająca |i 


tylko z tyłu resory i dwa skrzydła u siedzenia 
była również do wyjazdu używaną, Dla lokaja 
za powozem była deska do osi przytwierdzona, 
na której stał zwykle, gdyż przy złych drogach 


ły | musiał często zeskakiwać dla przytrzymania po- 


wozu. Później dopiero przy nowych powozach 
te stopnie przymocowywano do resorów, więc 
nie tak biedaków już trzęsło. Jeżdżono zwykle 


I A były to czasy, że nas jeszcze zalewano 
llekerstwami na każdą słabość. Przywołany le- 
lkarz zapisywał ogromne flaszki mikstur, zapra- 


czterema lub pięcioma końmi z konia, lub z fory- | wnych sokiem malinowym lub inną nudną sło- 


siem sześciu końmi Podróże najdalsze odby- 
wano w ten sposób, a fnrman był tak wyćwi- 
czony, że mu ta jazda nie szkodziła, Uważano 
tylko, by koń pod siodło był dobry i silny, gdyż 
furman przestrzegać musiał, aby koń jego równo 
ciągnął, bo w takim tylko razie mniej go trząsł 
w kłusie. 

Pamiętam starego człowieka w Kossowej, 
który był jeszcze furmanem u dziada mej matki, 
i z nim w Podlaskie, do Lwowa i do Lublina 


dyczą, i trzeba było tych specjałów co godzina 
po łyżce lub więcej zażywać W mojem dzieciń- 
stwie przyjeżdżał do nas na wypadek choroby 
ksiądz Arkady ze szpitala ks. Bonifratrów z Ze- 
brzydowiec. Był on doktorem rocznym, gdyż ten 
zwyczaj od wieku istniał prawie, tak długo, jak 
i szpitał w Zebrzydowicach. 

Ciekawy mam pod ręką rachunek apteczny 
z r. 1684. dla p. Andrzeja Żydowskiego, chorą- 
żego i sędziego grodzkiego krakowskiego. Są 


takie podróże odbywał. Sługa, przechodzący z, tam wyliczone tysiączne olejki, maści, krople itp. 


ojea na syna, był uważany za przyjaciela domu. 


ywo stoi mi w pamięci obraz takich ludzi. 
osiwiałych w usługach rodziny. Żył jeszcze za 
mego dzieciństwa stary Wawrzuś, którego matka 
moja jako krewnego uważała, bo ją na rękach 
wypiastował. 

Drugim takim był Kasperek Klimkiewicz; 
służył on jeszcze u dziada mojego Dzisiaj pa- 
mięć już tylko o takich ludziach pozostała. 

Wierny, przywiązany do państwa, uważał 
się Kasperek nie za sługę, ale za wiernego 
przyjaciela domu. A była to chodząca encyklo- 
pedja wszystkich wiadomości; w potrzebie był 
krawcem, tapicerem, zegarmistrzem lub innym 
kunsztmistrzem, a w czasie choroby nawet leka- 
rzem. Bywało, chodził po wsi z lekarstwami, a 
ieżeli które z nas dzieci zachorowało, łóżka nie 
odstępował. Prawie zawsze zachęcając do lekar- 
stwa, sam go pierwej kosztował, twierdząc, że 
jest doskonałem. | 

— Panicz tylko grymasuje — mawiał krzy- 
wiąc się ukradkiem. 


leki, które trudno z kilku arkuszy wszystkie wy- 
iliczyć. Przytoczę tylko najciekawsze. I tak: Za 
|balsam Embryonis dla samej Jej Mości 1 złp. 
|16 groszy. Za wódkę do częstego używania, pięć 
razy gotowaną, 6 złp, Za olejek z gorzkich mi- 
gdałów 12 gr. Za dwadzieścia dwa syropków 
z chiny i innych ingredyencyj 33 złp. Za kon- 
fekt do częstego używania 13 złp. Za kołaczki 
na kaszel 1 złp. 6 gr. Za proszki Seiderna z per- 
łami 6 złp. Za wódkę serdeczną z wina paloną 
24 gr. Za Dryakiew wenecką 3 złp. Za olejek 
św. Jana 156 gr. Za wódkę do proszków serde- 
cznych 4 złp. Za wódkę serce ratującą, trzy razy 
gotowaną Bowarem 30 złp. Za maść na skronie 
i pulsa, 16 gr. i t. p. Należytość za te i tym po- 
dobne leki wynosi za lat siedm 938 złp. 


(C. d. n.) 


dek tak zewnętrzny i błahy, jak umundurowa- 
nie, nie wiele mógłby pod tym względem po- 
działać. Mowca zwraca dalej uwagę ua tę okoli- 
czność, że mundury może rząd wprowadzać tam, 
gdzie sam ponosi koszta sprawiania tychże, a 
nie może krępować woli osobistej rodziców, i 
konstatuje, że jak to komisja Koła lwowskiego 
przez rozesłane zapytanie stwierdziła, mundury 
w całej pełni istnieją tylko w Rosji, a w Szwaj- 
carji i Francji są tylko w zakładach z organiza- 
cją wojskową. 

Ponieważ przed przejściem uchwały o za- 
mknięcie dyskusji zgłosili się do głosu w tej 
sprawie pp. dr. Bobrzyński, Fischer, dr. Pechnik, 
Stahlberger, dr. Żuliński, przeto na wniosek 
przewodniczącego, wybrano mowców jeneralnych 
ża i przeciw wnioskom, przeciw pr. Fischera, 
za prof. dr. Bobrzyńskiego. 

Prof. Fischer kwestjonuje najprzód spra 
wę co do usunięcia wrzekomej demoralizacji 
przez umundurowanie, argumentując, że u uboż- 
szych samo ubóstwo staje się tama przeciw roz- 
puście, a bogatsza młodzież mogłaby obok mun- 
duru mieć inne ubranie, któreby ją od kontroli 
nauczycieli i publiczności ochraniać mogło. W 
Rosji, mówi p. F., gdzie umundurowanie mło- 
dzieży ma głównie cel polityczny, wpływa ono 
na obyczajność chyba przez to, że w związku z 
mundurami stoją inne Środki przymusowe, to jest 
urząd inspektorów w gimnazjach, niejako wice- 
dyrektorów, którzy nie mając ingerencji w spra- 
„wy dydaktyczne, zajmują się utrzymaniem kar- 
ności młodzieży i mają przy boku po dwu po- 
mocników, urzędników, lub raczej sług państwo- 
wych, nie należących do grona nauczycielskiego, 
których zadaniem jest kontrolować  pozaszkol- 
ne zachowanie się uczniów. U nas zrzucenie 
munduru przez ucznia, chcącego się uchylić od 
kontroli, w braku takich instytucyj, których 
wprowadzać nie byłoby godnem życzenia, mo- 
głoby popchnąć go do większych zdrożności, niż 
te, których dopuścić się zamierzał, a kontrola 
ze strony publiczności względem uczniów umun- 
durowanych mogłaby nieraz wywołać awantury, 
opierające się o policję. P. F. kwestjonuje dalej 
sprawę, czy w państwie konstytucyjnem ma w o- 
góle prawo rząd krępować wolę rodziców pod 


względem ubioru ich dzieci i zwraca uwagę na- 


to, że ze względów hygienicznych i klimaty- 
cznych warunków naszego kraju, jednostajny u- 
biór młodzieży szkolnej mógłby niejednokrotnie 
u uczniów słabowitych okazać się nieodpowie- 
dnim. 

Prof Bobrzyński zaznacza, że w kwe- 
stjach natury tak rozległej, jak omawiana, da 
się przytoczyć wiele argumentów słusznych tak 
pro jak i contra, że jednak należy w nich uchwy- 
cić moment przeważający i tego się silnie uchwy- 
cić. Grunt teoretyczny, na którym stanął p. 
Warmski, nie wydaje się p. B. odpowiednim, 
wzgląd empiryczny jest zdaniem jego najważ- 
niejszym czynnikiem, przeważającym szalę za 
umundurowaniem, a względem tym jest ta oko- 
liczność, że za takowym przemawiają gorąco ci, 
którzy wychowani pod zaborem rosyjskim w 
szkołach mundur nosili. Zaprzecza dalej p. B., 
jakoby mundur był instytucją wprowadzoną przez 
Rosję, i stwierdza, że mundur w królestwie Pol- 
skiem istnieje od założenia szkoły kadetów za 
Stanisława Augusta. Wspominając dalej, że umun- 
durowanie budzi solidarność i koleżeństwo, wy- 
raża opinię, że nanezycielstwo, które rozprószone 
przed laty, skupiło się obeenie, zawiązując się 
w Towarzystwo, przez umundurowanie młodzieży 
wyszłe z jego inicjatywy, mogłoby położyć pod- 
walinę do połączenia tej młodzieży ścisłym wę- 
złem koleżeństwa, któryby iw przyszłem życiu 
odbił się w warstwach inteligencji naszego 
kraju. 

Po krótkiej odpowiedzi p. referenta nastą- 
piło głosowanie. Wniosek Koła krakowskiego w 
brzmieniu: „ Walne zgromadzenie wyraża życzenie, 
aby władze szkolne zaprowadziły w szkołach 
średnich mundury dla młodzieży“, przeszedł więk- 
szością głosów 78 przeciw 45. 

Z kolei przedłożył p. prof, Harw ot, prze- 
-przewodniczący Koła przemyskiego, wniosek w 
sprawie. „wydania pragmatyki służbowej dla nau- 
czycieli szgół średnich. Referent wykazał dobi- 
tnie, że stosunek Nauczyciela, a bardziej jeszcze 
zastępcy nauczyciela -dQ ministerstwa oświaty, 
Rady szkolnej i dyrektora, jest w ogóle 
bardzo niejasno określony, że przeż to nauczy- 
ciel narażony jest często na łaskę lub.niełaskę 
przełożonych władz, że w sprawach  pensfoi9: 
wania lub wyznaczenia pensji wdowie po nau- 
czycielu nie ma także jasnych orzeczeń, że gło- 
sowanie zastępców nauczycieli przy konferencjach 
zawisłem jest od tego, jak dyrektor zakładu nie- 
jasno sformułowaną w tym względzie ustawę 
tłumaczy, że więc tym i innym  niestósowno- 
ściom tylko wydanie pragmatyki służbowej za- 
pobiedz może. 

Prof. Tomaszewski dołączył do moty- 
wów poprzednika sprawę stabilizacji i kwinkwe- 
niów nauczycieli, o które nauczyciel po upływie 
prawem wyznaczonego terminu prosić musi, mi- 
mo, że mu się to według brzmienia dekretu 
mianowania należy, i wyraził gorące życzenie, 
aby Wydział Towarzystwa zajął się gorliwie 
sprawą wydania żądanej przez referenta pra- 
gmatyki. 3 

Wniosek p. Harwota przyjęto jednogłośnie. 
Posiedzenie zamknięto o godz. 7. Dziś (wtorek) 
wieczór 0 godz. w pół do 8. bankiet w sali re- 
dutowej. 


Galicja z Krakowem 
w budżecie przedlitawskim na r. 1886. 


Ustawa finansowa wraz z budżetem na rok 
bieżący są już sankcjonowane i ogłoszone. Pod- 
nosimy z nich cyfry, wymienione osobno jako 
dotyczące Galicji z Krakowem. 

Najpierw ustawą finansową przedłużone zo- 
stały do końca marca 1887. kredyta: a) przy- 
zwolony w r. 1883 i w r. 1885 przedłużony kre- 
dyt 80.000 złr. na budowę stałego mostu na 
Dniestrze w Zaleszczykach, tudzież przyzwolony 
w r. 1884 na tenże cel kredyt 90.000 złr. (oba 
te kredyta odnoszą się właściwie do Galicji i do 
Bukowiny); b) przyzwolone w r. 1884 kredyta 
7.000, 7.000 i 6.000 złr. na trzy mosty na rzece 
Jabłonce pod Turką. 

W rubryce wydatków przeznaczono na 
Galicję z Krakowem: 

Gościńce erarjalne (z ogólnej na całą 
Przedlitawię sumy 4,826.670 złr. w tym tytule): 

1. budowa stałego mostu pod Zaleszczykami, 
czwarta rata 50.000 złr.; 

(ua tenże ceł wyznaczono pod rubryką Bu- 
kowiny, trzecią ratę, 16.000 złr., tudzież kwoty 
11.200 i 1.600 złr. na roboty na gościńcu z Tar- 
nopola do Kocmania). 

, 2. rekonstrukcja drogi gminnej Przeworsk- 
Sieniawa z mostem na Sanie pod Leżachowem, 
druga rata, 40.000 złr.; 

8. rekonstrukcja drogi gminnej Bursztyn- 
Łopuszna, pierwsza rata, 18.000 złr.; 


4. rekonstrukcja i częściowe przełożenie ka-!ta jest naglącą, gdyż kontrakt z właścicielem 
wałka drogi gminnej Rymanów - Jaśliska między | kamienicy przy ulicy Czarneckiego, gdzie obe- 


Królikiem wołoskim a Jaśliskami, 1. rata, 8.000 
złr. W. 8.; 

5. dodatek erarjalny na rekonstrukcję stro- 
mych miejse na drodze Stary Sącz - Zakluczyn, 
pod Zabełczem i Kobylem, 17.100 złr. — ogó- 
łem 138.100 złr. 

Budowy wodne (na ogólną sumę złr. 
2,923.110) : 

w ordynarjum 141.500; w ekstraordynarjum 
zaś: na roboty na Wiśle 180.000, na Dunajcu 
40.000 złr., na Sanie 80.000 złr., na Dniestrze 
80.000 złr., na Wisłoce 10,000 złr., — razem w 
ekstraordynarjum 390.000 złr. 

Nowe budowle administracji poli- 
tycznej (na ogólna sumę 19.244 złr.): spłata 
realności Młockiego we Lwowie 1.400 złr., re- 
alności w Mościskach 464 złr., i na gmach tea- 
tralny w Krakowie 440 złr. — razem 2.494. 


Cele artystyczne (z ogólnej sumy 
188.981 złr.): na szkołę sztuk pięknych w Kra- 
kowie 19.312 złr. 

Subwencje na cele katolickie (z 
ogólnej sumy 171.567 złr.): na budowę kościoła 
farnego w Sądowej Wiszni 3.883 złr. 

Wydatki funduszu religijnego 
(z ogólnej sumy 4,422.366 złr., po odtrąceniu 
400.000 złr. na zapomogi dla księży): 

w Galicji 1,049.000 złr., 

w Krakowie 56.000 złr. — razem 1,105.000 złr. 
, Wszechnice (z ogólnej sumy 3,306.468 
złr.) : 

E lwowska 149.700 złr., rata spła- 
ty realności fundacji Głowińskich (gmach wsze- 
chnicy) 27.500 złr. — razem 177.200 złr.; 

wszechnica krakowska 250.400 złr., dotacja 
instytutu fizykalnego 3.000 złr., sprawienie mo- 
toru gazowego 1.200 złr., naddatek na asfaltowa- 
nie dziedzińca wszechnicy 1.070 złr., na roz- 
szerzenie budującego się gmachu, ostatnia rata 
50.000 złr., naddatek na tę budowę, pierwsza ra- 
ta 50.000 złr., nowy gmach dla kliniki chirurgi- 
cznej, druga rata 10.000 złr. — razem na wsze- 
chnicę krakowską 365.670 złr. 

r Politechniki (z ogólnej sumy 979.200 
złr.) : 

politechnika lwowska 89.700 złr., na ochro- 
nę od zimna i przeciągów w gmachu 3.200 złr., 
nu zakupno motoru gazowego z domkiem 3.360 
zł. — razem 96 250 zł. 

Gimnazja i realne gimnazja (z 
ogólnej sumy 3,627.800 zł.) : 

w Galicji 649.200 zł., w Krakowie 113.700 
zł., ma potrzeby naukowe w III. gimnazjum kra- 
kowskiem, druga rata 2000 zł.— razem 664.900 zł. 

Szkoły realne (z ogólnej sumy 
1,268.786 zł.): w Galicji 95.100 zł., w Krakowie 
33 300 zł. — razem 128.400 zł. 

Szkoły specjalne (z ogólnej sumy 
129.600 zł.): szkoła weterynarska we Lwowie 
23.800 zł. (nie są tu osobno wyliczone szkoły 
akuszerskie). 

Budowy kolei skarbowych (z o- 
gólnej sumy 7,392.787 zł.): 

odnogi galicyjskiej kolei  Transwersalnej 
31.360 zł., budowa kolei Stryj-Beskid 2,700.000 
zł., — razem 2,731.360 zł. 

Administracja ruchu kolei skarbo- 
wych (z ogólnej sumy 84,921.282 złr.): na ko- 
leje Dniestrzańską, galic. Transwersalną i Tar- 
nowsko-Leluchowską 4,925.940 złr. 

Poszczególnych pozycyj nie wymieniamy, — 
figurują między niemi: położenie drugiego toru 
między Grybowem i Nowym Sąaczem, rozszerze- 
nie stacyj w Stróżu, Chyrowie i Stryju i wstę- 
pny dworzec w Tarnowie, tudzież pomnożenie 
wozów, wagonów, tenderów i lokomotyw. 

Nowe gmachy sądowe (z ogólnej sumy 
448.669 złr.): rata na zakupno realności w Śnia- 
tynie 571 złr., w Wadowicach 8.000 złr. -- ra- 
zem 8.571 złr. 

Domy karne (z ogólnej sumy 278.000 zł.) 
reszta spłaty realności u św. Marji Magdaleny 
we Lwowie 8.000 złr. 

Subwencje kolejowe (z ogólnej sumy 
8,340.000 złr.) 

Kolej Lwowsko-Czerniowiecka 1,700.000 złr., 
kolej Karola Ludwika 1,800.000 złr.; kolej Łup- 
kowska: zaliczka gwarancyjna 969.000 złr., za- 
liczka na niedobór ruchu 280.000 złr.; kolej Al- 
brechta 880.000 złr. 

Zaliczki indemnizacyjne (z ogólnej 
sumy 3,362.000 złr.): Galicja 2,626.000 złr. (Kra- 
ków nie pobiera tej subwencji). 

>-Do ogólnych dochodów państwo- 
wych przyczyniają się w rubrykach specjalnie 
wymienionych : : 

szkoła sztuk piękiijch.w Krakowie 430 złr.; 

fundusz religijny galicyjski 489.200 złr., kra- 
kowski 24.500 złr.; A 

szkoła weterynarska we Lwowie 2.876 złr.; 
galicyjskie koleje skarbowe 2,502.700 złr. 


EN Z ZZ ZR 


Budowa gmachu kolejowego 


we Lwowie. 


Rozeszły się pogłoski , jakoby zaniechać 
miano budowy gmachu kolejowego we Lwowie 
z tego powodu, że projektowano gmach za pię- 
kny. Później uzupełniono tę wieść o tyle, że si 
udało zabiegom wpływowych osobistości, zmienić 
powzięty zamiar zaniechania budowy, tak, że 
budowa przyjdzie do skutku, lecz pod innemi 
warankami. 

Obydwie te wieści są mylne. O zaniechaniu 
budowy gmachu kolejowego nie było nigdy mo- 
wy, i być mowy nawet nie mogło, bo plac, na 
którym stanąć ma gmach, już dawno zakupiono, 
a uchwała funduszu emerytalnego cofniętą nie 
została. Wynika ztąd, że wszelkie wieści, jakoby 
wpływowe osobistości przyczynić się miały do 
zmiany zamiaru zaniechania budowy, nie mogą 
mieć wcale żadnej podstawy, gdyż zamiar taki, 
jak wspomniano, wcale nie istniał. 

Sprawa ma się, jak następuje : 

Jak wiadomo, powziął fundusz euterytalny 
urzędników kolei skarbowych, w celu truktyfiko- 
wania swych pieniędzy, zamiar wybudowania 
gmachów w Krakowie i we Lwowie, w których- 
by mieścić się mogły biura potrzebne dla dy- 
rekcji ruchu i mieszkać mogli ci funkejonarjusze 
kolei, których ciągła obecność na miejscu jest 
dła służby konieczną. 

Jako warunek postawiono, że kapitał, wyda- 
ny na odbudowanie gmachów, przynosić powi- 
nien 5 od sta, wskutek czego zadaniem sporzą- 
dzających plan budynku, było przedłożyć elabo- 
rat taki, aby była pewność oprocentowania się 
kapitału, wydanego na budowę gmachu, we wy- 
sokości już wzmiankowanej. | : 

Dyrekcja ruchu w Krakowie, będąc związaną 
kontraktem na kilka jeszcze lat mieścić swe 
biura w kamienicy na Zaciszu, nie potrzebuje 
się spieszyć z rozpoczęciem budowy, gdyż opła- 
caćby musiała niepotrzebnie czynsze interka- 


larne. Dla dyrekcji lwowskiej natomiast sprawa! 


enie dyrekcja ta się mieści, wkrótce się skończy, 


i dlatego też przedłożono już duwno funduszowi 
emerytalnemu plany na budować się mający 
gmach do zatwierdzenia.” 


Trutynując przedłożony plan, pokazało się, 


że projekt nie daje wcale pewności, że kapitał 
przynosić 
będzie wymagane odsetki, skutkiem czego zażą- 


preliminowany na budowę gmachu 


dano zmiany planu w ten sposób, aby warunek, 


pod którym fundusz emerytalny urzędników kolei 


skarbowych obowiązał się dostarczyć kapitału 


potrzebnego na budowę, całkowicie był speł- 


nionym. 
Plany kilkakrotnie przedkładane 


rektora 
gdzie pomiędzy innemi omówiono 
także i sprawę budowy gmachu 
we Lwowie. 

Sprawę załatwiono całkowicie, a konkurs do 
wniesienia ofert na budowę rozpisano na d. 4. 
maja. 
więc na pomyślnej 
twienia. 


emerytalnego 


drodze stanowczego zała- 


Kronika miejscowa i zamigjscowa. 


Lwów di 22, kwietnia. 


* Krajowy komitet pomocy. Dziś o godz. 7. 
wieczorem odbędzie się w sali posiedzeń namie- 
stnictwa zgromadzenie, w celu ukonstytuowania 
krajowego komitetu pomocy dla pogorzelców mia- 


sta Stryja. 
* Komitet żydowski. Za inicjatywą przełożeństwa 


zboru izraelickiego zebrało się wczoraj w kante- 
kilkudziesięciu najwybitniejsz ych 


larji kahalnej 
żydów lwowskich a ci zawiązali liczny komitet 
pod przewodnictwem dr. Filipa Zukra, celem zbie- 
rania między żydami składek na  pogorzelców 
Stryja bez różnicy wyznania. 
tego komitetu jest pobudzić do czynnej po- 
mocy wszystkie warstwy ludności izraelickiej, 
skłonić do ofiar żydowskie stowarzyszenia, od- 
nieść się do innych kahałów w kraju, ażeby po- 
szły za tym przykładem, zaapelować do ofiarności 
znaczniejszych gmin wyznaniowych w Europie i 
poszczególnych także z ofiarności znanych żydów 
po za krajem. 

Zgromadzenie uchwaliło z całym naciskiem, 
że chce wspierać ogólną akcję obywatelską, obu- 
dzoną w kraju i poleciło też swemu przewodni- 
czącemu, żeby o zawiązaniu tego komitetu dał 
wiadomość p. namiestnikowi i oddał się we wszy- 
stkiem do dyspozycji i pod kierownictwo zawiązać 
się mającego komitetu krajowego. 

Taką samą odezwę wystosował komitet do 
prezydenta miasta oświadczając, że pragnie iść 
ręka w rękę i postępować w najściślejszem poro- 
zumieniu z komitetem miejskim, który zawiązuje 
się pod przewodnictwem p. prezydenta. 

Komitet jest bardzo liczny a do wykonawczego 
komitetn wybrani: Przewodniczący dr. Filip Zu- 
ker, Ornstein, Löwenstein, Lazarus, S. Buber, 
rabin Ettinger, J. Landau, Henryk Sokal, A. Mi- 
ses, dr. Holzer, Leon Thom, Zygmunt Rncker, 
Leon Rosenfeld, ap. Blumenfeld. 

* Na pogorzelców miasta Stryja złożyli w pre- 
zydjam Magistratu w gotówce lub odzieży nastę- 
pujące datki: 

Pp.: Starosta Kasparek 10 zł., F. S. 10. Stroj- 
nowska wdowa 2, dr. Wojnarowski 3, Stefania 
Wyszyńska 1.20, Marja Kwiatkowska 6, Pick 6, dr. 
Strojnowski 25; zebrane przez p. Maurycego Hoffa 
mana 149 zł. a toz Juliusz Weber 10, Antoni 
Cieślik 5, Karol Myślewicz 2, Ludwik Markowski 
2, Maryńcia Markowska l, Tolo Markowski 1; Jan 
Hoffan, 1 Maurycy Hoffman 1, Aleksander Hoff- 
man 1, Stanisław Hoffman 1, Władysław Hoffman 
1, Marcin Drumer ł, Maurycy Hoffman 100, Kiih- 
ner Teodor 40 ct., Franciszek Wolf 60 ct., Toń- 
cia Cieślik 1, Wandzia Cieślik 1, Manusia Cie- 
ślik 1, Franciszek Źmndziński 2, Leontyna Mar- 
kowska l, Edward Kuten 1, Filomena Weber 25 
ct., Jan Drnmer 50 ct., Zofia Bobik 25 ct., Mün- 
nich l, Józef Zimer 1, Heinrich Rudolf 1, Wiktor 
Grzeżułka 1, Feliks Doliński 1, Józef Link 50 ct., 
Krimmer 1, Wojtyński 1, Mittig 50 et, Ludwik 
Krokowski 1, Antonina Rychter 1, August Schu- 
man 6, N. R. 10 i Józef Jaszczyszyn 10 zł., da- 
lej: Baronowa Schenk 12 sztuk, Strojnowska wdo - 
wa 28 sztuk, Maurycy Hoffan 40 sz., radca sąd. 
Nikisch 25 szt., Stromengerowie 57 szt., Zzgmunt 
Łuszczyński 16 szt, J. Krechowiecki 1 płaszcz 
męzki i surdut, Anna Cieślik 21 szt., N. R. 40szt, 
Żółkiewski Zygmunt 16 szt., dr. Wojnarowski 18 


Jszt., Rcieerowię 31 szt., Karolina Olszewska 12 


szt. i Stanisław Fawlewski 15 sztuk różnorodne- 
go ubrania i bielizny; Tokarski 12 bochenków 
chleba, Kurkowski 6 zł., zebrane w redakcji Ku- 
rjera Lwowskiego 249 zł.) 27 ct, Władysław Ło- 
ziński 10 zł., Helena Turkułowa 50 zÍ., Wincenty 
i Eugenia Tschirschnitz § zł i Alojzy Uhle 6 zł. 
We Lwowie d. 20. kwietnia 1886, 
Dąbrowski. 

* Dla pogorzelców Stryja. Dzienniki wiedeń- 
skie wyrażają wielkie współczucie z powodu spa- 
lenia się Stryja. 

Fremdenblatt pisze: Katastrofa ta sprawi 
wszędzie w monarchii bolesne wrażenie. Wiedeń 
okaże, jak zwykle, całą swą wspaniałomyślność z po- 
minięciem wszelkich narodowościowych lub politycz- 
nych względów. Nędza ludności Stryja wymaga 
jak najrychlejszej pomocy. 

Tagblatt zaznacza, że wszystkie strovnictwa 
parlamentarne oświadczą się za rozwinięciem fi- 
nansowej akcji pomocniczej, a i dobroczynność 
prywatna odegra tu rolę. Stryj prawdopodobnie 
zostanie odbudowany. 

Vorstadt Ztg. pisze: Potrzeba szybkiej i do- 
statecznej pomocy. Znów zaszła okoliczność, która 
dowodzi, że u mieszkańców monarchii uczucie je- 
dnolitości silniejsze jest, niż wszelkie narodowo- 
ściowe i polityczne przekonania stronnictw. Każdy 
obywatel w państwie dołożyć powinien starań, 
aby dostarczoną została jak najszybsza pomoc. 
Rząd, sejm galicyjski i Rada państwa wystąpią 
także energicznie.  Połączonym siłom uda się 
Stryj odbudować. 


* Dla pogorzelców Stryja, złożyli w admini- 
stracji Gazety Narodowej: Wacławowie Ibiańscy 
20 zł, W. B. 6 zł, Witkowscy 6 zł, A. W. 2 
zł, A. 1 zł. 50 ct., Jan Diaków tercjan seminarjum 
naucz. żeńskiego we Liwowie 2 zł., B. Rozwadow- 
ski z Turówki 10 zł., M. M. z Radziechowa 1 zł, 
Schule kupiec z Czerniowiec 5 zł., urzędnicy i 
słudzy kolejowi z Kołomyi 15 zł, Ludwik baron 
Briickman z Manasterzec 100 zł., Tom. Szymano- 
wski z Obertyna 6 zł, Neuburg z Obertyna 2 zł. 

* Dla pogorzelców Stryja. Krakowski komi- 
tet dla zbierania środków pomocy dla pogorzelców 
miasta Stryja wydał następującą odezwę: „Mia- 
sto Kraków, pomne klęski, która przed laty za- 
groziła mu zupełnem zniszczeniem, nie może zo- 


nie odpo- 
wiadały warunkom, i dlatego zawezwał prezy- 
dent jeneralnej dyrekcji kolei skarbowych dy- 
ruchu dyrekcji lwowskiej do Wiednia, 
ostatecznie 


Kwestja budowy gmachu kolejowego jest 


Zamiarem 


stać obojętnem na nieszczęście, które dotknęło o- 
becnie jedno z miast Galicji. Straszne szczegóły 
pożaru w Stryju wymagają jak najspieszniejszych 
środków pomocy i ratunku. Niżej podpisani ufni 
w niezawodzącą nigdy ofiarność Krakowian, utwo- 
rzyli komitet celem zbierania darów w pienią- 
dzach, żywności, zwłaszcza ubraniach, których po- 
trzeba okazuje się tak naglącą. Kraków d. 21. 
kwietnia. 

Ks. Dunajewski, biskup krakowski. Feliks 
Szlachtowski. Paweł Popiel. Ludwik Dębicki. J. 
Fischer. Zygmunt Cieszkowski. Stanisław Tom- 
kowicz, » 

Dary i datki przyjmuje administracja Czosu. 

* Dla pogorzelócw Stryja. Według ostatniej 
relacji miasto Stanisławów przysłało przedwczo- 
raj 2700 bochenków chleba. Drohobycz cały wa- 
gon rozmaitych wiktuałów. Ze znaczniejszych ofiar, 
które nadeszły na ręce komitetu ratunkowego, do- 
dajemy do wczoraj wymienionych następnjące: od 
samborskiej Rady powiat. 500 zł., od krakowskiej 
Rady pow. 150 zł., od żydaczowskiej Rady pow. 
100 zł, od pp. Brandlera ze Lwowa i M. Kriszki 
z Popielów po 25 zł. i t. d. Namiestnik ofiaro- 
wał 100 zł., kapitnła metr. lwowska ob. łac. 50 
zł. Gmina miasta Drohobycza uchwaliła na po- 
gorzelców kwotę 1000 zł., kasa oszczędności w 
Drohobyczu ofiarowała 500 zł, rodzina pp. Lin- 
denbanmów 500 zł., z dobrowolnych datków po- 
mniejszych zebrano w Drohobyczn zaraz pierw- 
szego dnia po katastrofie 700 zł. 
Rndkach zebrało z dobrowolnych datków i ode- 
słało na ręce starosty w Stryju kwotę 36 zł. 5Oe. 


1000 zł., ginina miasta Sambora 1000 zł. i t. d. 

* Z dziejów pożogi. Liczba osób, które śmierć 
poniosły, okazuje się znaczniejszą, niź to z razn 
mniemać było można. Rozpoznano spalone zwłoki 
następujących 17 ofiar : Słażącę u p. Dembickiego; 
Szyję Szlojmę N., tegoż córkę i jej dwoje dzieci; 
N. Goldberga 12-letnią córkę; Dawida Korna o- 
wdowiałą córkę; Wenię Szifrę Bener; N. Alli- 
scha, komisanta i tegoż dwoje dzieci; Blindę 
Froje i tejże dwoje dzieci; emeryt. kancelisty 
Kądzielskiego; Ozjasza Szyi N., krewnego p. 
Halperna i panny N. Ñ., która mieszkała u dr. 
Serkowskiego. Zwłoki nieszczęśliwych zostały 
pogrzebane. Liczba mniej lub bardziej ciężko po- 
parzonych osób, na razie nawet w przybliżeniu 
nie da się oznaczyć, ponieważ wielu leczy się n. 
p. wc Lwowie i t. d. Nieodszukanych osób, prze- 
ważnie dzieci, których nazwiska wyraźnie zgło- 
szono n władzy, było przedwczoraj popołudniu 
kilkanaście, a liczba ta nieustannie się zmniej- 
szała. Wiadomość niektórych dzienników o śmierci 
żony dyrektora gimnazjum, p. Misińskiego, urato- 
wanej przez młodzież z płonącego gmachu szkol- 
nego, na szczęście jest nieprawdziwą. P. Misiń- 
ską przywieziono już do Lwowa. 

Pogorzelisko podzielone zostało na 10 okrę- 
gów, zktórych każdy zostaje pod opieką osobnego 
technika, rozporządzającego odpowiednią liczbą pi- 
onierów i zarekwirowanych robotników. Rzeczą 
każdego z techników jest dopilnowanie, aby zgli- 
szcza w jego okręgu były zupełnie ugaszone, a 
grożące zawaleniem się mury, kominy, balkony i 
gzymsy, zerwane. 

Trzeci bataljon 9. pułku wrócił już do Lwo- 
wa, pozostawiając tylko 48 pionierów pod ko- 
mendą jednego porucznika. Pionierzy wraz z ofi- 
cerem ciągle bez spoczynku pracują, pożar bowiem 
wybucha w coraz to nowem miejscu. 

Dziś żołnierze rozpoczęli budować baraki. 

Urzędnicy pocztowi, jak donosi Kurjer, zaraz 
po wybuchu pożaru s,„akowali posyłki listowe 
i towarowe i umieścili w piwnicy; między temi 
posyłkami był nadany właśnie list na 200.000 zł. 
Wszyscy urzędnicy pocztowi z całą ofiarnością 
grosz pnbłiczny ratowali, u nich w domu zaś wszy- 
stko się popaliło, 

Jedna z piwnie Lechickiego została urato- 
waną. Złodzieje wykradli z niej 60 butelek naj- 
lepszego wina francuzkiego. 

* Dla córki śp. Heydenreicha. Druga lista 
składek opiewa: JE. ks. arcybiskup Morawski 50 
zł., ks. Władysławowie Sapiehowie 100, z hr, 
Borkowskich Ludwika Niezabitowska 50, urzędn. 
Towarz. krak. wzaj. ubezpieczeń 55, radca dworu 
Orlecki (po 10 zł. co 3 m.) 40, ks. Jnljan Świ- 
drygiełło 10, N. N. 3, Oswaldowa Bartmańska 10, 
Władysław Tustanowski 10, Józef Bocheński 10, 
Franciszek Bocheński 10, F., W, 5. Teresa Bo- 
cheńska 10, Alojzy Bocheński 10, Włodzimierz 
hr. Borkowski 10, Kazimierz Tchórznieki 10, St. 
Bogdanowicz 5, Izabella Krzecznnowicz 10, M. 
S. 10, A. B. 6, Helena Turkułłowa 10, Stanow- 
ski 10, B. Zachariasiewicz 10, Józefa Bogdano- 
wicz 10, Kabat 5, Wład. hr. Badeni 20, Tadeusz 
Czarkowski 10, Jan Czaykowski 10, Marceli Ma- 
dejski 20, Jan ks. Sapieha 15, N. N. 1, Józef 
hr. Męciński 26, Jaźwińska 10, Stanisław Bryk- 
czyński 50, Jakób Wiktor 5, R. Łępkowski 2, 
O. Hauswald 5, H. Haller 1, 6S. Walichowski 2, 


Jnljusz Obertyński 2, Kazimierz Jadowski 1, dr. 


Artnr Wiktor 2, Sawczyński 1, Reczyński 1, Da- 
skowski 1, Wład. Wiktor 2, Teodor Biliński 1, 
L Kremer 20, dr. Emanuel Roiński 10, Leon 


Walewski 5, August Schellenberg 25, dr. Nie-|3 


dzielski 5, Klandja Torosiewicz 10, Dymitr Ko- 
czyndyk 2, Ed. hr. Krasicki 10. Michalina Kukiel 
10, Towarz. wzaj. kredytu w Sędziszowie 10, dr. 
Tadeusz Skałkowski 10, R. Uleniecki 1, H. K. 1, 
dr. Emil Merczyński Ó, dr. Alfred Zgórski 5, Bo- 
niecki 10, JE ks. biskup Solecki 10, browar Li- 
lienfeld i Spółka 50, Rosenzweig i Leis 20, R. 
O. Tarnopol 26, Mikołaj Wolański 25, dr. Leo- 
nard Tarnowski 10, Krzyżanowski 5, Józefa Lit- 
tich ©, Zofia Szegivi 5, L. W, 2, N. z Pragi 6. 
Adam Skrzyński z Libuszy 20, dr. Fr. Hoszard 
20, br. Heydel 5, Damian Czajkowski 5. Gustaw 
Seyfarth 2, Kazimierz Lewicki 5, N. N. 10, N. 
N. 10, R. P. 2, W. 5. 1, X, 1, Marek Romer D, 
J. Skr. 1, X. Y. 10, dr. ks, Gajewski 16, dr. M, 
Bienczewski 5, WŁ. Sołtyński 5, kasa oszczędn, 
samborska 25, JE. Wilhelm hr. Siemieński 50, 
kasyno narodowe 100, Kazimierz Chłędowski 6, 
Mazja Wrotnowska 5, Oskar Schnell 10, Zofia hr. 
Juliuszowa Dzieduszycka 20, Karol Bayer ze 
składek w jego handlu 16, Sygurd Wiśniewski w 
Kołomyi 5, Lunia Godlewska 3, Sonia z Z. 5, 
Feliks Bogdanowicz Ostrowice 10, D. K. Mara- 
marosz w Kołomyi 10, Wiktor Wolski w Zako- 
panem 10, J. Dyszkiewicz 10, Gratka 3, Wład. 
Smolka 5, Karol Smolka 5, liczba 7 5, Stanisław 
hr. Piniński 10, Wacław hr. Baworowski 25, 
Czermiński 6 zł, łącznie 1419 zł, razem z po- 
przednią listą 2823 zł. 

Dalsze składki przyjmują Wny Franciszek 
Zima, dyrektor kasy oszczędności, i Wny Zdzisław 
Marchwieki, dyr. gal, banku kred. 

* W administracji „Gazety Narodowej" złożyli 
dla sieroty po $. p. Heidenrvichu: Erazm Malino- 
wski 6 zł., Matylda Malinowska 6 zł, Wiktorja 
Malinowska 2, Wacławowie Ibiańscy 10 zł. 

* Manewry jesienne. Według ostatnich wia- 
domości, cesarz we wrześniu zabawi 2 dni w Kra- 
kowie z okazji manewrów ; wojsko skoncentro- 
wane będzie głównie w Samborskiem. Doniesiono 
wczoraj z Wiednia, że główna kwatera cesarza 


Starostwo w 


Bank dla krajów koronnych w Wiedriu ofiarował 


będzie w Lubieniu Wielkim u pp. Branickich, a 
następcy tronu w Bieńkowej Wiszni u hr. Fredry. 
Według naszej informacji, nie powzięto jeszcze 
żadnego postanowienia w tym względzie. 

* Mianowania. Krajowa dyrekcja skarbu za- 
mianowała koncepistów skarbowych; Karola Sabu- 
dẹ, Jana Anezakowskiego, Justyna Czapelskiegoa, 
Juliana Żółtanieckiego i Leopolda Jaczmierskiego 
inspektorami podatkowymi, zaś konceptowych pra- 
ktykantów skarbowych: dr, Jana Kantego Skwar 
czyńskiego, Wojciecha Waltera, Antoniego Babo- 
nia, Józefa Kurka i Karola Czermaka koncepista- 
mi skarbowymi. 

* Doktorat. P. Józef Franciszek Dobrowol- 
ski, rodem ze Lwowa, kandydat adwokacki w 
Bielsku, otrzymał dnia 19. b. m, na tutejszej 
wszechnicy stopień doktora praw. 

* Gimnazjum w Stryju. Dziś wyjechał do 
Stryja rannym pociągiem z polecenia p. Namie- 
stnika inspektor szkół Średnich p, Hiickel, celem 
skonstatowania szkód, jakie poniosło tamtejsze 
gimnazjum i nanczyciele, i obmyślenia doraźnej 
pomocy. Chodzi też o wyszukanie lokalu na tym- 
czasowe pomieszczenie gimnazjum, aby młodzież 
szkolna mogła kontynuować naukę i nie straciła 
roku. 

* Towarzystwo oświaty ludowej odbyło w 
niedzielę 18. bm. walne zgromadzenie pod prze- 
wodnictwem prof. dr. Hirschberga. 

Ze sprawozdania za r. 1885 wyjmnjemy na- 


stępujące szczegóły: „Prawie wszystkie czytelnie / 


Towarzystwa rozwijają się wcale pomyślnie, naj- 
lepiej zaś czytelnia dla IL. dzielnicy miasta Lwo- 
wa (przy ul. Janowskiej 1. 12). Ogólna liczba u- 
częszczających do tej czytelni wynosi około 417 
osób. Czytelnia ta odbiera stale 25 dzienników i 
czasopism i posiada księgozbiór liczący obecnie 
605 dzieł w 808 tomach. W r. 1885 odbyło się 
tam sześć odczytów popularnych z dziejów pol- 
skich i nauk przyrodniczych. Ogólna ilość ksią- 
żek wypożyczonych w b. r. wynosiła dzieł 4886, 
tomów 5501. Mniej pomyślnie rozwijała się w ro- 
kn ubiegłym czytelnia przy ulicy Balonowej (pod 
l. 1), a nawet chwilowo była zamknięta wskutek 


różnych trudności lokalnych. Liczba członków za- 
pisanych tam do Towarzystwa wynosi 187. Czy- 


teln a ta odbiera jedenaście dzienników i czaso- 
pism i ma biblioteczkę, liczącą dzieł 340, tomów 
390. W roku 1885 odbyło się tam parę odczytów 
popularnych. Niemniej ważne usługi oddają celom 
Towarzystwa dwie bezpłatne wypożyczalnie ksią- 
żek, z których pierwsza znajduje się przy ulicy 
Zielonej (1. 24), druga zaś na IV. dzielnicy (przy 
ul. Łyczakowskiej 34). Obydwie liczą około 700 


dzieł, które prawie wszystkie zawsze są rozpoży- ` 


czone. W “oku ubiegłym zgłaszało się na Zielo- 
nem co niedzielę i święto około 60 czytelników, 
do wypożyczalni przy ul. Łyczakowskiej około 30. 

Również szczęśliwie rozwijają się czytelnie 
na prowincji, a biblioteczki wiejskie, założone 
przez Towarzystwo w latach dawniejszych, ró- 
wnież w części powiększono w roku ubiegłym 
Bibliotek takich istnieje obecnie 48. 

Sejm krajowy udzielił subwencji w kwocie 
200 zł, Rada miasta Lwowa 100 zł, Rada po- 
wiatowa rudecka 51 zł. 50 ct.. gal. kasa oszczę- 
dności 150 zł, Bank kredytowy galic. 100 zł, 
zarzął Koła literackiego 50 zł., p. Mieczysław 
Lewicki złożył na rzecz czytelni 100 zł. a p. 
Bolesław Ładnowski wziął ndział w przedstawie- 
niu teatralnem na dochód Stowarzyszenia, 

Z zamknięcia rachunków wynika, że pozo- 
stałość kasowa z 31. grudnia 1884 wynosiła zł. 
251 ct. 12 a wkładki członków w r. 1885 tylko 
386 zł. 80 ct. Przychód wynosił razem 1952 zł. 
11 ct., z czego wydano, a to: na książki 282 zł. 
81 ct., na prenumeratę czasopism 290 zł. 38 et., 
na czytelnię (najem lokalu i inne koszta) 1160 
zł. 26 ct. na koszta zarządu 123 zł. 62 et, na 
koszta przedstawień teatralnych 14 zł. Majątek 
Towarzyctwa w książkach, umeblowanie i urzą- 
dzenie czytelni i wypożyczalni wynosi 2487 zł. 
91 ct. Zapas kasowy 180 zł. 91 ct. 

Prezesem wybrany został ponownie dr. Ale- 
ksander Hirschberg, a do wydziału weszli pp.: 
Walenty Kowalówka, Ignacy Kurniewicz, Włady- 
sław Neusser, Szczęsny Parasiewicz, Karol Ra- 
wer i Franciszek Żmudziński, zaś do komisji lu- 
stracyjnej pp. Mikołaj Rybowski, Zenon Rojek i 
Wład. Schmidt, 


* Stanisławów d. 21. kwietnia Wydział Tow. 
bursy im. J. I. Kraszewskiego w Stanisławowie 
uwiadamia niniejszem, że przyjmie 6--10 biednych 
a pilnych i zdolnych uczniów gimnazjumstryj- 
skiego (z pierwszeństwem dla celujących.) 

Ustne lnb pisemne zgłoszenia, jeżeli możliwe, 
to zaopatrzone w świadectwo z ostatniego półre- 
cza szkolnego i metrykę chrztu, przyjmaje „Za- 
rząd bnrsy im. J. I. Kraszewskiego w Stanisławo- 
wie ulica Kręta 1. 1.* 


* Dla wydalonych z Prus złożył w admi- 
nistracji Gazety Narodowej p. J. Neuburg z Ober- 
tyna 1 zł. 

* Od administracji: Prosimy p. A. J. Kicuła 
z Kołomyi o uwiadomienie, na jaki cel przezna- 
cza przysłane do aministracji Gazety Narodowej 
zł. 
* Stan powietrza. Obserwatorjum szkoły po- 
litechnicznej donosi: 

Dzień wczorajszy był pogodny przy zmien- 
nym stanie nieba i wietrze wschodnio-południo- 
wym. W nocy niebo się zupełnie wypogodziło. 
Średnia temperatura dnia była 2,9%, najwyższa 
6,',, najniższa nad ranera — 2, C. 

Prognoza na dobę następną od 12. godz. 
w południe dnia 22. kwietnia: Przy wietrze 
o zmiennym kierunku od E do SW, temperatura 
się znacznie podnosi, stan nieba zmienny, wilgoć 
Powietrza mierna, pogodnie. 


* Wiadomości policyjne z d. 21. kwietnia b. r.: 
Skradziono płaszcz bronzowy damski z czer- 
woną podszewką, wart. 10 zł. z przedpokoju szko- 
ły św. Anny, białą pikową haftowaną małą kapę 
w pąsowe kwadraciki, wart. 3 zł. 

Zgubiono: złoty pierścionek z brylancika: 
mi w dwóch rzędach. wart. 60 zł., złotą branso- 
letę z czarną emalią, szerokości półtora cala, wart. 
300 zł. i małą lornetkę, w czarnej skórce opra- 
wioną, wraz z futeralikiem , wart, 3 zł. dnia 
18. bm. wieczór w drodze do gmachu „Sokoła“; 
abszyd wojskowy Stefana Kowalczuka, 

Znaleziono zastawniezą kartkę banku 
ormiańskiego z dnia 17. bm. do 1. 4666 na poży- 
czkę 4 zł., paszport wojskowy Feiwla Galleta z 
Dobromila. 

Zakwestjonowano metalową obróżkę z 
psa, kolorowy dywanik dwa metry długi i wązki, 
czarny skórzany podróżny kuferek, z hrabską 
koroną i literami H. F. na metalowym blaciku. 


* Jutro d. 23, kwietnia (Wielki piątek): św. 
Wojciecha b., — Piatok weł. (św. Antypy.) 


— (y) Stanisławów d. 20. kwietnia, (Kon- 
kurencja domu karnego. Muzyka i teatr). Konku- 
rencja, rozwinięta przez tutejszy zakład kary, a 
zagrażająca bytowi rzemiosł, spowodowała reko- 
dzielników i przemysłowców stanisławowskich do 


- 


ro 4, a e. 


= 
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' zastanowienia się nad sprawą i poczynienia kro- | 


ków w celu uchylenia złego. W niedzielę odbyło 
się też zgromadzenie w tej sprawie, na którem 
podniesiono upadek rzemiosł i zaznaczono, że kon- 
kurencja domu karnego zada rekodzielnictwu i 
przemysłowi srogi cios. W ponurych barwach 
Przedstawili mi'wcy poł żenie rekodzielników wo- 
bec importu towarów zagranicznych, a jeszcze 
ciemniejszemi kolorami naszkicowali przyszłość, 
jaką im gotuje nowy konkąrent. Po długiej dy- 
skusji uchwalono wnieść do Rządu petycję, która 
między innemi zawierać będzie prośbę, aby zakła- 
dowi karnemu wzbronione było przyjmowanie ro- 
bót z miasta po cenach niższych, aniżeli miej- 
Scowi przemysłowcy produkować mogą, i aby siły 
Więzienne produkowały płótna, sukna, dywany, 
kosze — w ogóle takie wyroby, jakich nie pro- 
dukuje miasto. Ułożenie petycji powierzono ko- 
misji, złożonej z 7 członków, wybranej przez 
Zgromadzenie. 
Doroczny koncert Towarz. muzycznego im. 
»Moninszki*, odbył się w dniu 14. b. m. Na kon- 
| cercie, w którym wzięła udział orkiestra woj- 
skowa, sprowadzona z Kołomyi, wykonano piękne 
| dzieło Mendelsohna „Sen nocy letniej“ i „Kantatę 
 jubileuszową* Żeleńskiego. napisaną na pamiątkę 
oswobodzenia Wiednia. Wykonanie powyższych 
| utworów nie pozostawiało nic do życzenia i or- 
| kiestra trzymała się dzielnie, chóry były dostate- 
cznie wyóćwiczone. Ogólne zajęcie budżiła 82076- 
| gólniej kantata, pełna wspaniałych i podniosłych 


motywów. 4 
Teatr amatorski nie próżnuje, lecz owszem 


daje przedstawienia jedno po drugiem. Ostatnie 

przedstawienie, dane na dochód Towarzystwa „Ro- 

dzina“, obejmowało fraszkę sceniczną „Po kwe- 

ście* i obrazek ludowy ze śpiewami: „łobzowia- 
 mie*. Obie sztuki zostały bardzo dobrze ode- 
grane. Za ostatnią szczególniej sztukę należy się 
reżyserji uznanie, bo wystawienie jej wymagało 
bardzo wiele piacy. Powodzenie „łŁobzowianów* 
powinnoby zachęcić amatorów do częstszego wy- 
' stawiania sztuk ludowych i sztuk ze śpiewami, 
które n publiczności naszej budzą wielkie zajęcie. 
Fakt, że publiczność domaga się powtórzenia 
' „Łobzowianów*, jest najlepszym dowodem, iż 
sztuki ludowe miałyby u nas bardzo dobre po- 
wydzenie. 


Przerazająca zbrodnia morderstwa i świę- 
tokradztwa, dokonana na osobie biskupa w Ma- 
drycie, wyjaśnioną już jest we wszystkich szcze- 
gółach. Gdy Monsignor Izquierdo, biskup madry- 
cki, wchodził do katedry San Isidore, padły trzy 
strzały jeden po drugim z rewolweru, Sprawcę 
zamachu zatrzymał lud z rewolwerem konwulsyj- 
nie ściśniętym w ręku, z trudnością policja uchro- 
niła go od doraźnego sądu wzburzonej ludności, 
która mordercę i świętokradzcę na miejsen śmier- 
cią ukarać chciałn. Był to ksiądz Galeotto Co- 
tilla, który kiedyś wskutek niemoralności ściągnął 
na siebie cenzury kościelne i rozporządzeniem 
biskupa odsunięty został od ołtarza i konfesjonału. 
Biskup po strzale padł ugodzony kulą w bok i 
wniesiono go do zakrystji. lekarze uznali ranę za 
śmiertelną. Biskup oświadczył, że mordercy 
przebacza i nie chce, aby go ścigano. Niebawem 
przyjął ostatnie Sakrameuta z rąk nuncjusza. 
Przerażenie w mieście było ołbrzymie. Biskup 
Izquierdo posiadał ogólną miłość i cześć dla wiel- 
kiej pobożności i surowej cnoty, przestrzegał on 

_ niezmiernie karności pośród duchowieństwa i by- 
wał bezwzględnym dla niegoódnych i niemoralnych 
księży, zaprowadził wiele reform w tym duchu. 
Politycznie należał on do stronnictwa umiarkowa- 


nego, które zgodnie z intencją Stolicy św. popiera 


obecną dynastję, ztąd niechęć wśród młodszego 
; kleru, oddanego karlizmowi. Królowa Krystyna 
na wiadomość o zamachu na biskupa zalała się 
łzami. W kościele katedralnym, pełnym ludu, 
bodniósł się jeden okrzyk zgrozy i przerażenia, 
gdy biskupa rannego przeniesiono do zakrystji. 
Dla uspokojenia zgromadzonych jeden z księży 
Wstąpił na ambonę i miał do ludu przemowę, po- 
czem katedrę jako sprofanowaną zamknięto. 0- 
statnie telegramy donoszą, że biskup Izqnierdo 
umarł, 


(Z gazety urzędowej). 


Licytacja. Sąd powiatowy w Drohobyczu, 8. 
czerwca, 18 szybów tamże, cena 24.830 zł. Sąd 
Pow w Przemyślu, 21. maja, 25. czerwca i 13. 
Merpnia, realność 1. 27 w Jaksmanicach, cena 

O zł. — Sąd pow. w Grzymałowie, 15. czerwca, 
l9. lipca i 7. września, realność 1. 67 w Bucykach, 
_©ena 1200 zł. — Sąd pow. w Krzeszowicach, 24. 
© maja i 5. lipca: realność 1l. 59 w Lgocie, cena 
0 zł.; realność 1. 94 w Krzeszowicach, cena 
zł. 24. maja, realności 1. 129 w Grojen i 1. 148 w 
Krzeszowicach. 

Konkursa. Posada protokolisty i registra- 
tora przy konsystorzu biskupim w Tarnowie; 
płaca 680 i 160 zł, dodatku, z prawem emery- 
tury. Termin do 15. maja r. b. 


a” 


=. pz płacą | żądają 


złr. w. a. 


Wiedeń, dnia 21. kwietnia. 


Kurs papierów publicznych. 
Powszechny dług państwa. 


se Renta papierowa . . po 100 sèr. | 84 45 | 84 60 
n 


, Srebrna . „ . po 100 zir. 84 65 84 80 

„ dha s r. 1854 po 260 słr. w. a |128 — | 128 75 

| Bs, „ 1860 „ 500  „ 138 50 | 189 — 

| B2r% n 1860 „ 100 , 139 — | 139 75 
ES s n 1864 „ 100  ,, 170 26 | 171 — 

E e, węgierska ruata złota po 100 złr ze" 

~ „MIME „ papier. „ 100 „ 84 20 | 94 86 


Obligacje indemnizacyjne. 


€'/, Galicyjskie . po 100 słr. m. k. | 104 60 | 105 20 
Bo, Bukowińskio . « 100 „ „ | 104 75 | 106 z5 


Inne pożyczki publiczne. 
46%, lesy regul. Dunaju z 1870 » 116 — | 116 50 
è yA lesy Cisańskie i . 


Listy zastawne. 


s kd A 
&1/,°/, Banku król. galieyj. ,„ 100 słr | 103 — | 103 50 
i R f składu kred, krakowsk.”. 18 lat | 99 75 | 9975 
l O » > 36 lut | 99 60 | 100 


A Yie, > sreb. 36 Ist — — 

' 3 p " ES Spi 345 
z „dej Gal. Tew. kr. riem . . . | 9650| — — 
BM, nn. » nowe ST la | 101 10 | 101 60 


"a 41 lat | 93 26 | 93 75 
3 e’ 5 Baak hipot. fwewski w, Ý 102 90 | 1038 40 
- w, n LU ” LJ . prem. 101 40 | 101 80 
b 40 lat | 99 75 | 100 25 


9 n ” s 
| Bój Bank austr. wegrs. ation.) w. a | 101 40 | 101 80 
"luoj Weg. Iastyt. Bod.-Credit , . | 100 60 | 101 — 
m © n Bank hipot. prem. . , 102 — | 103 — 
1. D, Oblig. kom. Beałukrojow T. am 97 — | 98 — 


Władze zaczęły się krzątać, poruszone woła- 
niem interesowanych i ciał autonomicznych. Od- 
danie wszakże sądom kilkunastu włóczęgów 
chłopskich, do niczego absolutnie nie doprowa- 


. Berlin. Pszenica żółta na kwiecień-maj 
153.75 m.; żyto --.— mn. spirytus 35.10 m.; olej 
rzepakowy —. — m. 
Mąka za 159 kilo 47.60 fr.; 
fr.; spirytus —.— fr. 
Nafta. Wiedeń —,— zł. do —. zł.; — Brema 
loco 6.50, Hamburg loco 6.50, na kwiecień 6.40, na 
sierpień-grudzień 6.95; Antwerpia na kwiec. 16.*/,; 
Nowy-York 7.*/,, Filadelfia 7,'/ 


Wiedeń d. 19. kwietnia. Na dzisiejszy targ 
pzywieziono wołów węgierskich 997, wołów gali- 
cyjskich 1284, wołów niemieckich 687, razem 


Tatr, literatura i muzyka, 


Literatura. „Na pogorzelców Stry- 
ja*. Już oddaną została do druku i do cynko- 
grafii część tej publjkacji, którą gorliwe 
literacko-artystyczne" pragnie przyjść w pomoc 
nieszczęśliwym. Wydawnictwo niepłonną żywi na- 
dzieję, że w jak najkrótszym czasie otrzyma z te- 
ki każdego pisarza i rysownika widomy znak pa- 
mięci, z którego uróść ma chleb dla ofiar pogorzeli. 
Z naszej strony pozwalamy sobie jedną uczynić 
uwagę współpracownikom tej książki. 
artykuł powinien być echem strasznej katastrofy ; 
niech owszem przeważa barwa pogodna, bo społe- 
czeństwo po przerażeviu potrzebuje pociechy, po 
łzach potrzebuje uśmiechu. Pewtarzamy adres wy- 
dawnictwa: „Koło literacko artystyczne“ we Lwo- 
wie, (l. Marjacki, 9. 
Wydawnictwo 


rzepakowy —-. l. ł ; 

Tylko manifestacja skutecznej a na oczach 
będącej siły władzy może i podniesione fale u- 
trzymać, nie dopuszczając do niepokojów, i spowo- 
dować peyolna uspokojenie się Rów ayak 
tów — nie mówiąc o tem, że ona jedna daje rę- 
kojmię przeciw a łżościoń dla tych, którzyj. Hotel EUROPEJSKI: R. Strański-Heilkron 


na przestrzeni mili lub dwóch mil w około są|. Wiednia, J. Czajkowski z Sielca, M. Godlewski 
sami sobie pozostawionymi, nietylko bez pomo- 
ale bez możności zetknięcia się z jakąkol- 


Placono za Woły węgierykię 43 do BH, 00- wiek władzą, moe w ręku mającą. 


bliwe 55 do 57, woły galicyjskie od 45 do 60.—, 
osobliwe 51 do 54, za woły niemieckie 48 do 56 
i 58 za 100 kilo mięsa. 

Woły paszowe płacono od —.— do—.— zł. 
za 100 kilo mięsa. 

Do Preszburga przypędzono na targ dzisiej- 
szy 1268 wołów. 

Następny targ z powodu świąt odbędzie się 
we wtorek 27. kwietnia, 


Telegramy „Gazety Narodowej“. 


Kraków d. 21. kwietnia (pryw.) Na uczcie 
dla Towarzystwa nauczycieli 
przemawiali z kolei pp. Rostafiński, Radziszew- 
Majer, Trzaskow- 
i Stanisław Tarnowski. 
rzecz pogorzelców stryjskich zebrano na bankie- 


„Macierzy Pol- 
skiej“. Ksążeczka XXV. Źycie sierotki Kasi. 
Cena egz. 14 ct. — Książeczka ta przedstawia 
w sposób bardzo przystępny i zajmujący losy ubo- 
giej sieroty, która musiała pójść na służbę do 
miasta, a będąc pobożną 
dzie powodzenie i jednała sobie względy dobrych 
ludzi, wreszcie jako małżonka zacnego rękodziel- 
nika wróciła do swej wsi rodzinnej i tam wraz z 
mężem wpływała bardzo dodatnio na swe otocze- 
nie. Książeczka bardzo pouczająca dla dziewcząt 
i kobiet wiejskich, szczególnie zaś dla służby żeń- 
Książeczka XXVI. Braterstwo ślubne. 
Wprawnem piórem nakreślił autor w 
tej małej książeczce, jak we wsi zdemoralizowa- 
nej zawiązano z prywatnej inicjatywy związek pa- 
robków „Braterstwo ślubne“ celem uchylenia złe- 
go, a braterstwo to szerząc się coraz bardziej, 
podniosło moralny poziom ludności tamtejszej i 
stworzyło szczęście i dobrobyt. Wszystkie wyda- 
wnictwa „Macierzy Polskiej“ 
strocja wydawnictw Tow. Pedag. we Lwowie ul. 


szkół wyższych 


m Amirowicz & Schels. 


Wiedeń dnia 19. kwietnia. Na dzisiejszy targ 
przypędzono bydła rzeźnego 2968 sztnk, między 
tem 566 sztuk paszowych, 
sztuk galicyjskich i bukowińskich, 991 sztuk wę- 
gierskich i 693 sztuk niemieckich. 

Płacono za woły galicyjskie i bukowińskie od 
44 do 60, osobliwe do 54, za węgiet. 
53, osobl. 54 do 57.50 


ski, Każ. Badeni, 


i enotliwą miała wszę- 


a mianowicie : 1284 


Wiedeń d. 22. kwietnia. Zarząd kolei Pół- 
nocnej ofiarował na pogorzelców Stryja 
1000 złr., br. Rotszyld 3000 złr. 


Wiedeń d 22. kwietnia 
arc. Rudolfa odbędzie się tutaj w dniach 15. aż | Towarz. kredyt. galic. 6 pre. w. a. 100 60 
do 19. czerwca b. r. drugi międzynarodowy kon- 94 
gres żeglugi na wodach wewnętrznych. Nastę- 
pujące 4 kwestje wejdą pod obrady: 1) ekono- 
miezna wartość wewnętrznych dróg wodnych, 
2) normalne profile kanałów i rozmiary budo- 
wli na sztucznych drogach wodnych wewnę- 
trznych, 3) organizacja żeglugi wewnętrznej, 
4) budowa kanałów morskich. Jako referenci | Gal. Z. kred. włoś [d. 6 pr.) 3% w likw. — — 54 — 
fungują niemieccy, z 


PR Pod protektoratem 
za niemieckie 


— zł. za 100 kilo bitej wagi. 

Za paszowe galicyjskie płacono od 
zł. za 100 kilo bitej wagi. 

Targ był mdły, cena utrzymała się z pize- 
wołów zostało niesprze- 


szłego tygodnia, i 
A. Krzysztofowiez & Comp. 


sprzedaje Admini 


i belgijscy fa- 
Ostatnie wiadomości. 


Lwów d. 22. kwietnia. 
Piszą nam z okolie, dotkniętych tajemniczą 


Wiedeń d. 21. kwietnia. Wiener Ztg. ogłasza 
ustawę finansową na r. 1886. 

Wiedeń d. 22. kwietnia. Jenerał-major Bla- 
mianowany namiestnikiem w Dal- 


Wiedeń d. 22. kwietnia. 
nosi: Przy bliższym rozbiorze wszystkich wa- 
żnych punktów co do zawarcia nowego traktatu 
handlowego między Austro- Węgrami a Rumunią 
okazało się, że nie zachodzą żadne takie różnice, 
któreby dalsze prowadzenie rokowań kwestjono- 
wać mogły. Obopólni delegaci uchwalili zatem, 
wstępne konferencje zamknąć, a dalsze rokowa- 
nia coprędzej podjąć w Bukareszcie. 

Wiedeń d. 22. kwietnia. „Polit. Corresp. do- 
l [ Wskutek ugody pomiędzy 
liberałami a belgradzkimi radykałami przyjdzie 
zapewne do scysji w obozie radykalnym. Rady- 
kały na prowincji są przeciwni ugodzie. Zawiera 
ona w piętnastu podobno punktach program po- |Pociąg osobowy: o godz. 1. minut 5 w nocy z Husia- 
lityki zewnętrznej i wewnętrznej, między temi 
co do zmiany konstytucji. Risticz pierwszy pod- 
pisał tę ugodę. 

Berlin d. 22. kwietnia. 
niemiecki przy Stoliey apostolskiej, odjechał do 


ekonomiczny. 


Taryfy kolei Karola Ludwika. 
Rady zawiadowczej wypracowała jeneralna dy- 
rekcja kolei Karola Ludwika projekt podwyższe- 
nia taryf lokalnych. Dla odległości do 50 kilo- 
metrów, podwyższenie wynosi 5 procent, do 309 
kilometrów 10 procent. Zatwierdzenie rzadu po- 
trzebne tylko co do nowych linij Lwów-Brody i 
Podwołoczyska, taryfy starych linij podaje się 
tylko do wiadomości rządu. Ministerstwo handlu 
jeszcze niezałatwiło tej sprawy. Jarosławsko-So- 
kalska linia została wyłączoną z ruchu związko- 
wego, przez co pozostaną dla taj linii jedynie 
taryfy lokalne, około 15 pret. 
głównej linii kolei Karola Ludwika. 

Ostatnie notowania produktów z dnia 22. 
kwietnia b. r. 

Lwów, pszenica 8*25 do 9*—, żyto 6' - - do 6:25, 
jęczmień 5:50 do 6'50, owies 6*75—7"—, groch 6: — 
do 10:—, wyka 7: — do 0'—, rzepak —*— do —*—, 
Inianka —*— do —*—, koniez. ezer. 40*— do53'--, 
koniez. biała 40'—48, konicz. szwedzka 40: —58. 

Tarnopol, pszenica 8: — do 8:75, żyto 5:50 
do 6'—, jęczmień 5'30 do 6*80, owies 6:— do 6:59, 
groch 6'-- do 10*—, wyka 6— do 7*—, 
—'— do —'—, Inianka 10' — do 13'—, koniczyna 
czerw.40'— do52'—, koniczyna biała 35:— do 45— 
koniczyna szwedzka 53:— do 50—. 

Podwołoczyska , pszenica 7.80 do 8:50, żyto 
5:40 do 6*75, jęczinień 5*— do 6:50, owies 6*— do 
6'25, groch 7*—do10'50, wyka —* — do—* —, rzepak 
—'— do —-*—, lnianka—'— do -=*—, konicz. ezer. 
40— do 48 —, koniczyna biała 30:— do 45'—, koni- 
czyna szwedzka —-*— d —, 
pszenica 8:50 do 9:30 , 
6-— do 6-40, jęczmień 6-— do 7*— 
och 7.— do 10:50, wyka 7* — do—*— 
do oda dal EU 
na czerwona *— do 50*—, konicez i 
38*— do 50'—, koniczyna szwedzka „je 283 

Rzeszów , pszenica 8'10 do 9-10, 
5'60 do 6'10, jęczmień 5:30 do 6*50, 
do 5:76, groch 6— do 10*—, 
rzepak 10:— do == lnianka —— do —, — 
koniczyna czerw. 40— do 50'—. 

Wszystko za 100 kilo netto bez worka. 

Chmiel za 56 kilo loco Lwów zł. 5'40 do 


„Złe, będące dla wielu niespodzianką, sze- m do- 
rzy się jak zaraza. 

„antipowstańcze* 
i m Szersza agitacja i pogróżki 
„przeciw żydom“; w kwietniu rozbrzmiewające 
po siołach i jarmarkach hasła „przeciw panom.* 
Drogą tych etapów przyszło do tego, że dziś na 
znacznej przestrzeni kraju każdego obcego, a 
tembardziej miejscowych, uderzać musi utworze- 
niedowierzająco względem 
ych we wszystkich przejawach 
NI a. Z obozów tych jeden, tłumny, 
ogarniający sobą dwory i miasteczka, z nietajo- 
gą niechęcią spogląda na 
rozrzucony, łecz stanowiący 


objawy, w luty 


nie się dwóch obozów 
siebie usposobion 
codziennego życi 


wyższe od taryf 


ną zawiścią i z wro 
drugi mniej liczny, 
wierzch społeczny. 
Trudno określić granice okolie, do których 
ięga tajemnicza agitacja, 

niedorzeczne narady po karc 
rych krążą bezpiecznie dziady i włóczęgi chłop- 
skie, roznosząc wieści chętnie słuchane o nad- 
zwyczajnych wypadkach, jakie nadejść maja, o 
rozporządzeniach, które mają być wydanemi na 
zniszczenie nieprzyjaciół ludu, ,o przygotowaniach 
panów do napadu zbrojnego ņa chłopów i wzię- 
cia ich w poddaństwo. Okolice wszakże, w ja- 
kich niemiło się robi przy atykaniu się z ludem, 
gdzie z twarzy niedorostków nawet przebija oba- 
co zaś rozważniejszego wśród 
ludu, w sobie się z niedowierzaniem zamyka, sa 
bardzo obszerne: Powiśle, poczynając od Bocheń- 
skiego, dolina Dunajeowa do nowosądeckiego 
powiatu, dolina Białej od Gromnika do Grybo- 
wa, ztamtąd Gorlickie całe, 


gdzie się odbywają 


zmach, lub w któ- Schlózer, rezydent 


Berlin d. 22. kwietnia. Nordd. Allg. Ztg. po- 
daje o znaczeniu austrjackiej ustawy o pospoli- 
tem ruszeniu artykuł obszerny, który się tak 
kończy: Niemcy nie moga jak tylko z rędościi, 
powitać nową organizację pospolitego ruszenia, | Pociąg osobowy: o godz 8. min. &5 przed połndniem z 
która zbrojnej sile zaprzyjaźnionego mocarstwa R 
ościennego tak ważny czynnik siły dodaje; i tyl- 
ko z serca przyklasnąć patrjotycznemu czynni- 
ków prawodawczych postanowieniu, aby sprawę 
powszechnej służby wojskowej doprowadzić do 
ostatecznych konsekwencyj. 

Londyn d. 22. kwietnia. (Donies. Biura Reu- 
tera). Niebawem nastapi bezpośrednie wysłanie 
noty mocarstw do rządu greckiego, wzywającej 
Grecję, ażeby w ciągu oznaczonego terminu za- 
stosowała się do życzeń Europy. . 

Londyn d. 21. kwietnia. Były wicekról ir- 
landzki lord Spencer poparł usilnie w Newcastle 
politykę irlandzką Gladstonea. Chamberlain zaś 
w Birmingham wystąpił stanowczo przeciw bil- 
lowi o wykupie gruntów; co zaś do billn home- 
rule oświadczył, że tylko wraz z poprawkami 
z niego proponowanemi za nimby głosował. 
Londyn d. 22. kwietnia. 
miejsce zmarłego 
został wybrany, deputowanym. 

Ateny d. 21. kwietnia. Administracja mary- 
narki kupiła 4 łodzie towarowe, które zamienio- 
ne będą w krążowniki, uzbrojone działami Krup- 
pa ciężkiego kalibru. jt; 

Doniesienie Tempsa o agitacji konsula gre- 
Krecie zostało zaprzeczone. Zapewnia- 
yborach do kreteńskiego zgromadze- 
nia narodowego odniosła partja, żąd 
wielki tryumf. Dzienn 
hwałone w ostatnich czasach 


wa i nienawiść, 


owies 6:75 do 
ze wszystkiemi ko- 
od Biecz i dalej w 
Krośnieńskie; zaiste jest to już porcja krajn, w 
-|jakiej nie godzi się choroby nazywać lokalna, i 
yć może materjału do najzuchwal- 
ęć dla tych, którzy je maja w 
Jest więc podwójne; 
atastrofę społeczną, 


—'—, koniczy- 


która dostarcz 
szych przedsięwzi 
zamiarze. Niebezpieczeństwo 
lada iskra wywołać może k 
która gdzie się zatrzyma, 
przewidzieć, i nagle wydarz 
padki, które będą niespodzi 
tych niemi, jak dla władzy, 

Że tajemnicza r 
ty, niechęci społecznej i 
mu, nie brak wskazówek: 
zywanymi na stugębnej 
cznym! nieprzyjaciołmi ludu 
a nazwiska osób, które bądź si 
brotliwością dla wieśniaków i 
wem u chłopów, bądź też s 
stanowczości. 


wyka 6-— do — —, 


- 


yć się p: mogą wy- 
4 tak dla dotknię- 
4 W Bradford na 


Okowita za 1000 litr. pret. loco Lwów złr. W Bradford na|”? Poza 
24— do 24:00. 
Usposobienie spokojne, 
ceny nominalne. 
Telegramy targowe z dnia 21. 
Wiedeń: Pszenica za l 


suje te karty ciemno- 
złych instynktów tłu- 
wszak pomiędzy wska- 
e jako niebezpie- 
figurują nazwiska, 
ę odznaczały do- 
cieszyły sią wpły- 
4 znane z energii i 
» ści. | , krążą wieści o potrzebie 
zniszczenia linii kolejowych. Ktoś więc oblicza, 
że mu jest potrzebnem sparaliżowanie czy uni- 
cestwienie ludzi mogących czoło postawić burzy, 
jako też przerwanie komunikacji. Lecz i ten ktoś 
czy panuje nad podniesionemi falami głupstwa 
i dzikich instynktów... 


stagnacja w handlu, 


00 kilo — — zł. 


3.36 do 23.62 zł. 


Budapeszt: Pszenica za 100 kiło na wio- 


k na sierpień- 
wrzesień 151.75 zł, do —.— Zł. A NAUK? 
Wrocław: Pszenica —.— m. do —.— m; 

—-— m. do -—.— m; 
—+— m; rzepak -—. 


owies Es e m. do ` 
m. do —.— m. spirytus Ateny d. 22. kwietnia. (Donies. Aj. „Havasa,*) 
Odpowiedź Freycineta na interpelację deput. Pas- 
sy wywołała tutaj najlepsze wrażenie, Artykuł 
Daily News powiadający, że Grecja ma rację, a 
rancja popiera usiłowania Anglii, interpretują tu- 
taj jaknajlepiej, nikt bowiem niemoże przypuścić, 
ażeby Francja brała udział w rokowaniach, dla 
Grecji niekorzystnych. W niektórych kołach poli- 
tycznych sądzą, że Blfitzow 
do Liwadji, ażeby zastanowić się nad środkami 
dającemi Grecji pewne zadosyćnczynienie. 


Ateny d. 22. kwietnia. Depesze z Tessalii 
konstatują, że minister wojny jest zadowolony 
z rezultatów inspekcji. Nastrój armii jest znako- 
mity. Wojsko jest dobrze wyekwipowane i wy- 
Postanowiono ostatecznie u- 
tworzyć trzy obozy na granicy. Po wcieleniu do 
armii powołanych na ostatku rezerw, zostaną po- 
wołane nowe klasy rezerwy. 

Paryż d. 22. kwietnia. Izba posłów przyjęła 
ustawę o pożyczee z poczynionemi przez senat 
zmianami, tudzież ustawę o wystawie powszę- 
chnej. Poprawki co do opłacania miejsc przez 
wystawców i wykluczenia robotników eudzoziem- 
ców od robót przy bndowie gmachów wystawy, 


Akcje kołejowo. 
hta bes *. * - 
BJ, AlfSld-Fiume 


Prioritety kolejowe. 
S” Albrechta 300 słr. . 
' n AIBIA-Fiumo 300 atr. 


nan-Dampfs. 100, 200 słr. 
200 mrk. opod. : 
200 mrk. nieopod.. . . 
zk. linia 1871/2 
$. 1876 r. 100 złr. . 


-Ludw. ie r. 3 


i Nelidow udali się 


0j, Balzburg-Tyrol . 
ZA Ferdynanda- N 
50/, Franoiszka-Jó f 
59, Gal. Karola 
ko-Czarn.-Jasska . 300 
50, Nerdwest austr. śmienicie żywione. 


60, Kossyeko-oderb. 200 złr. . - . 
M ERE Oreta. em 1884 (10°, p.) 


Ale omo o) 
5 Nordwestb. aa 


o walit. B: 

6% Nerdwestb. austr, em. 1874 

5oj, Rudolfa z 1884 r.. . . 100 słr 
507, Siedmiogrodzziej I . 
3*/, Staatseisenbahn . 
3, Südbahn (Lombardy) 


58/ 3 

50 Thelsbabo.-Gesell. . 

A Węgiers. gal. Zu 
. 


Siedmiogrodzka I. —- 
o Staate-Fisenbahn-Goseie. 
i Shdbahn (Lombardy) 
o Theisbahn (Cisańska) 


uyzssszzszziuysZzEEzzzizsEĘ 


ii ea” sł. w. ho * 7 
LA Tow. żeg. na Dunaju 100 sèr a. 
Insbruko po 20 złr. a. W. 
Keglevich pe 10 złr 
Krakowskie po 30 złr. a. W: * 
Lublańskie prem. 
Ofner (miasta Bu 
Palfy po 40 złr. 
Qzerw. krzyśa Bu 


48 c i 
sy prem. poł. m. Wiednia . » » |128 — | 138 30 w 
Rzym d. 22. kwietnia. Jak dzienniki dono- 
szę, dekret królewski, rozwiązujący 
wyjdzie w poniedziałek. N 

Bukareszt d. 22. kwietnia. Poseł rosyjski hr. 
Urusow odjechał we 
minister wojny Ange zdaje 
co d. 21. kwietnia. j 
arzewiczowstwa ludność przyjmowała 
Živio! Mnzyka grała na Riva. 
tecznie ozdobione chorągwiami. Wie- 
$ ilnminowano domy na 


no ognie bengalskie. 


Akcje bankowe. 
Anglo-austrjackiego Bank 
Boden-Credit AE > I 
Credit-Anstalt dla hand. i prz. 


les ndaje się tam w sobotę. 
Przybywających 


ks «szt zy” 
dalsburskie prem. po 20 sîr. M. k. 
©. Genois po 40 z 
Stanieławowskie po 


Escom.-Gesellschaft niż. -auste, 
3 th Tryesteńskie 


Riva i spalo- 


88 


Austr.-węg. Banka 5. m; 


Verkehrabank ogó 


e a 
: Waldsteina po 20 
Wisdoński Bankverein 


Windischzritze Po 


Przyjechali do Lwowa d. 22. kwietnia. 

Hotel ŻORŻA : K. hr. Badeni z Krakowa, 
A. Jaroszyński z Wołynia, T. Małachowski z 
Krakowa, Solly z Pesztu, Michalska z Ozor- 
tkowa. 

Hotel ANGIELSKI: Dr. A.Iskrzycki z Sa- 
noka, B. Skibniewski z Balic, P. Szczepański z 
Krakowa, K. Szczepański z Podhajosyk, W. Ba- 
rabasz z Krakowa. 


Chłopie. 

Hotel FRANCUZKI: T. Rewakowicz z Pod- 
górza, H. Baderie z Wiednia, L. Stelnitz z 
Berlina, A, Flach z Stryja, E. Voss z Ottyni. 

Hotel WARSZAWSKI: 8. Piechowski z 
Krzywczy, J. Zawadzki z Kniazołuk W. Szabo 
E Zborowa. i 

Hotel LANGA : J. Steuer z B - 
zel z Berna, J. Wazl z Bochni. SPL > 

ka I OZ 

Z Izby handlowej i przemysłowej 

Lwów dnia 22. kwietnia 1886, 


1. Akcje za sgtukę 

bez kuponu bieżącego B j 

Ara sep A Pata inoa 
Kolej grie Kar. Ludw. 200 zł. m. k. 207 25 210 50 
» liwow.-Czern.-Jass. 200 zł. w. a. 232 50 236 — 
Banku hypot. galicyjs. 200 zł. w. a, 285 — 290 — 
» kredyt. galicyjs. 200 zł. w. a. 217 — 2282 — 

2. Listy zastawne za 100 złr. 


bez kuponu bieżącego 


101 60 

kad n " LAJ » z 50 95 50 

z ” LJ > „ okres. 100.60 101 60 

UJ n ” 4 » " » 92 50 93 50 
Banku krajowego 4'/,0/, w. a. 95 50 96 50 
„ hypotees. galicyjs. 6 pr. w. a. 102 50 103 50 
9977 n » 5 » " 99 15 100 15 

A » 5% wyl 10%, pr. 101 30 102 30 


z Listy dłużne za 100 złr. 


n» om” » » klo » —— j0 
4. Obligi za 100 złr. 
Indemnizacyjne galicyj. 5 7%, m. k. 104 25 105 26 


Kom. banka krajowego 5%, w. a. I em. 99 25 100 25 
Pożyczka krajowa z r. 1873 60/, w. a. 102 75 104 = 
n n " 1888 LAWA n 94 50 95 50 


5. Losy. 


Miasta Krakowa . > 17 — 19 — 

„ Stanisławowa ; A 26 — B— 

6. Monety. 

Dukat holenderski . s > 584 5.94 
Dukat cesarski |. ; Š > 586 5.96 
Napoleondor = - - : 9.98 10.08 
Półimperjał rosyjski - i E 10.27 10.37 
Rubel rosyjski srebrny - . : 1.54 1.64 

» » , papierowy . . 1.22'/, 1.24", 
100 marek niemieckich ż p 61.40 62.20 
Srebro a . . n dja Zn" 
Kupony w srebrze . ` . —— —— 


Wyciąg z rozkładu jazdy 


ważny ed dnia L października 1885, 
Przyjazd do Lwowa. 


tyna, Stanisławowa, Chyrowa, Stryja. — O godz. 8 
min. 5 przedpołudniem z Zwardonia, Chyrowa, Stryja 
O godz. 4. min. 15 po połnd. ze Zwardonia, Chyrowa 
Stryja, Stanisławowa, Husiatyna. 


Odjazd ze Lwowa: 


Pociąg osobowy: o godz. 7. min. 10 rano do Stryja. — 
O godz. 11. min. 25 do Stryja, Chyrowa, Stanisławo- 
wa, Husiatyna. — O godzinie 7. «min. 10 wieczór do 
Stryja, Chyrowa, Zwardonia, 


Prsyjazd do Stanisławowa. 


usiatyna. — O godz. 9. min. 2 przedpołud. ze Zwar- 
donia, Stryja. — O godz. 5. min. 37 po połud. z Hu- 
siatyna. — O godz. 5. min. 51 po poładniu ze Zwar- 
donia, Lwowa, Stryja. 
Odjazd ze Stanisławowa : 

Pociąg ©sobowy: o godz. 9 min. 40 dz południem do 
Stryja, lawewa, Zwardonia. — odz. 10 min. — 
przed poładniam do Husiśtyna. — 5 godz. 6 min. 78 
wieczór do Stryja, Lwowa, Zwardonia. — O gods. 6 
min. 50 wi r do Huasiatyna, 


C. k. jeneralna Dyrekcja austr. kolei państwowych. 


POCIĄGI KOLEJOWE. 
| £e Lwowa odchodzą : 
podług zegara lwowakiege: 


Do Kraxowa . . 
Do Podwołoozysk 
„+ (z Podzamoza) 


Z Krakowa . 11.33 — 
Z Podwołoczyśk — 550 — 
„ (na Podzamcze) = 3.20) — 
Z Czerniowiec | — 3.80) — 


" Gwiazdką 34 oznaczone pociągi pospieszne, 
W obwódhach czarnych [amy są godziny nocne, t, j. 
od zóstej wieezór do szóstej rano. 


KURS GIEŁNY WIEDENSKIEJ. 


Wiedeń dnia 22. kwietnia 1886 
godzina 1 minut 45 popołndniu 

Alpiny | Ag 25.50 Węg. akcje kred. 291,— 
A a e 114.75 Unionbank 72.25 
Kolej Kar Ludw. 20840 Nordbahn 287.76 
Kolej Bojadniowa 108.25 Kolej Alföld 190 76 
Kolej ©: Elżbiety 242.10 Kolej Lw.-Czerm. 232.50 
Węg. Nordostbahn 177.50 Wied. Commun. 123.25 
Weg Tabakast . 64.50 Elbetal 165.50 
Weg. cis. losy r. 124.40 Ländorbank 221.— 
Za. renta węg. 4°/, 102.62 Bankvereia 108.25 


' | Rosyj. rubel papier.1.23.85 Losy węgierskie 118.50 


Galic. indemniz. 104.75 Kredytowe —— 
Usposobienie : chwiejne. 
Wiedeń dnia 22. kwietnia 1886 
godzina 10 minut 36 przed południem 
Akcje kredytowe  287— Anglo-austrjackie 108.75 
Kolej Kar. Ladw. 208.25 Kolej południowa —— 
Unionbank —.— Napoleondor 10.04 
Rosyj. banknoty 1.34 Usposobienie: ciche. 
. Berlim dnia 21. kwiotnia 1888 
godzina 6 minut 86 popoł. £ 
Rosyjs. ty 200.10 Akcje kredytowe 466.50 
pla JP" 178. — Galizyjakie o 85.40 
Pożycz. wschod. _ 61.80? Austrj. bankmoty 181.70 


a c 


Rabryka „Nadesłame” nie pochodzi od Redakcji 
która też żadnej odpowiedzialności za nią nio przyjmuje. 


Nadesłane.) 


Lubiana przez bogatego 1 ubogiego. 
Oberdóbling pod Wiedniem. Racz pan mię wytłu- 
maczyć; że już poprzód 0 dobrej skuteezności aptekarza 
R. Brandta pigułkach szwajcarskich nie panu nie dono- 
siłem, lecz liczę 68 lat, a w tym wieka nie tak łatwo na 
pisanie się zdobyć. Z powodu siedzącego życia jako ko- 
szykarz cierpię od dłuższego czasu na uciążliwą chorobe 
(zatwardzenie, brak apetytu, hemoroidy itp.) Po wyżycia 
pe pigułek szwajcarskich, czuję się być zdrowszym 
oświadczam niniejszem panu moją publiczną podziękę z 
największą chęcią E ngerzwieser. Ponieważ w Au- 
strii są różne naśladownictwa aptekarza R. Brandta pi- 
gułek sswajsarskich, należy dokładnie łaczyć, że każda 


udełko ma na etykiecie biały k 
l podpis R. Brandta. ały krzyż w czerwonem polu 


Ekspedytor [Nauczycielki s ken i fran” Rada nadzorcza Spółki handlowo-rolniczej w Stanisławowie odracza Zgro- po oo. WE © WERE ù 


PRAWA lub ekspedytorka 7 KA euzki, angielki i niemki, poleca A: Członków, zwołane na d. 5. maja br. i donosi, rp | RBaczność rrzy kupnie! 
cją znajdzie zaraz umieszczenie w Cha- Zalecone przez | i ij Codziennie nowe 
wee. Paa mie. d a metowe| Biuro Józefa Mitug | Ogólne doroczne Zgromadzenie JĄ osasun, Erratum mali Job, Horni jone | Czdsancie sowa 


całe utrzymanie. Czynność z przekartowa-| ulica Jagiellońska 1. 12. we Lwowie. - > - Ska : 
niem w Z Zatdazóala do poostmistrza|2117 2—60 4 Człdnków Spółki handlowo-rolniczej w Stanisławowiejfjj $16 evskich, ksią- | kach i większych handlach ; na || nikach! Od 40 lat 
ha „pry [ESEJ erze 2 AW: żęcych lekarzy do- ||leży wyraźnie żądać tyiko opa- || przeszło milion sku- 


Uznaną powszechnie za najlepszą 


MASA 


do zapuszezania podłóg 
polecają 


.a s 3 . . 
Hübner 1 Hanke Urkć ua . . sup odbędzie się trzonych marką ochronną z por 3 
we Lwowie. Biuro załatwień „. _ we ńredę dnia 26. maja b. r. » mowych. | i iR ala tków leczniczych. 
Odsprzedającym dajemy odpowiedni rabat, Młody Agr onom Włod. Wereszczyńskiego o godzinie 11. rano w lokalu stanisławowskiej Rady powiatowej. = 
TË (Czech) władający polskim, raskim i nie-| wów, ul. Krakowska |. 20 „ „. Porządek dzienny: Jen przar oe A NOZE RANE: Talen zcł 
Maj tek mieckim językiem, z ukończoną szkołą „|, j E raiza hl skałodidwielasgraś 1. Sprawo:danie Dyrekcji z czynności za rok 1885. odazczególnione, 400 zakładów leczniczych i 103.00 Mliacay rez yntkich 
Q agronomiczną, z bardzo dobrym postępem| ig Sworda adohi daia. 2. Sprawozdanie komisji rewizyjnej z zamknięcia rachunków za krajów zapisują od 40 lat Jana Hoffa słodowe wyroby i zeci 
BUKOWINIE - s|Sletnią praktyką, obznajomiony we wazyst-| = 7 tki, uzdolnione w przedmio I pisuje e RTyrO OTA WaprZECIRSPAŁEBA 
na j b w bezpośredniej kich zę siach agosa darstwóm, poszikiije tach I muzyce, bony francuskie, niemki, rok 1885. czasn uzd:owiły przeszło 100 000 chorych. Rozpowszechnienie tych wszech- 
bliskości ze stacją Panka kolei Hli- jakiejkolwiek posady przy większych go- panny do towarzystwa, robót. Onńejalistów 3 Zmiana i uzupełnienie statutów. stronnie uznanych preparato zdrowia uskutecznia się obecnie w 2.790 
boka Berhomet, 3 mile od Czernio |spodarstwach. 2226 2—3 | ga Pa WIA owa 4, Wylosowanie i wybór 2 członków Rady nadzorczej, kb składach w całej siek re się "a pomnażają 
miec, obszaru SOO morg, komplokan |, ae oferty włada adresom yrant rytnów dy, zato dy 5 Waoski cłonkón. aad Aeae, a EE 
ędzy tym 140 morg. lasu dębo- _„—_|sprzedania, parcelacji lub dzierzawy dla Stanisławów 21, kwietnia 1886. "isa po yeno wa work A kkps a Ma iowcze 
bukowego, jest z powodu stosunkón| Prawa miodowa PET | Stanisław Brykczyński, Ryszard hr. Roswadowski, zam, © Jego AIOE nwi „aw 
ego, jest Z powodu stosunków m i 
familijny ch y atoh at E a AA oł; Boese dz orrai prezes. sekretarz. c r raczył gn wiadomig Enta, di, e. paa swego 
3 : A A [2 SLE : adjutanta, że wysoko ceni wartość j go ekstraktn słodowego. Tak opiewa 
nia. Wiadomość udzieli pan adwokat własnej produkcji. świeżą i pewną sprze- Je Z LETA arnie SE 1 p LO M królewskie oświadczenie; przekonalem się z radością o ta SC 


Jana H. ffa ek.traktn słodowego na sobie i na członkach mego domu. 

Do o. k. dostawcy nadworne-o wielu ndzielnych książąt Europy, l 
i pana Jana Hoffa, kr. radcy komis., posiadacza złotego krzyża zasługi z 

Ñ koroną, kawalera wysokich pruskich i niemieckich orderów we Wiedniu. 

| Fabryka: Grabenbof , Brśnnerztrasse 2., kantor i skład fabryczny: 

M BrBunerstrasse 8. 

Na zastarzałe cierpienia Żołątk:, 

? Grao 2*. marca 1885, W. p. Moja żona cierpi od 2 lat na osłabie- 

$ nie żołądka i używała bezsku'ecznie wszelkie możebne środki Gdy za» 


dr. Albin Brillant w Czerniowcach. |daje Zarząd dóbr Ubrzeż poczta i kupna majątków 


2186 2—6 Łapamów po 4 zł. za korzec wraz zjrozmaitej wielkości, dla reflektantów ) | 
a YA A, są KE SA z Poznańskiego. 0 szczegółowe wyka- RB |] ||| a O wW | | CZ 
(bezpłatnie. Lroszę wprost adresować, gåyi zy prosi Radoński, administrator dóbr! poleca : 
Skład kawy 


zarząd nie utrzymuje składów. Nahaczów poczta Jaworów. e . 5 5 
Artura KoścrekTĘcO —10 za 1» Najprzedniejsze czernidło glicerynowe 


pod godłem OIOIOIOŁOLOLOIOŁOIOIOK: U pachnące, do obuwia, daje piękny Ar PY > i chroni od pęka- 


è nia, pu ý częła pić Jana Hoffa piwo zdrowia z ekstraktu słodowego nastąpiło wi- i 
y . O e . ° ) Amarowidto litewskie B doczne poleraset prassa maitin 6 daloryoh SOdlanak. 1 i i 
a . £ A e Ą P = WA w eTrtstra88 5 
. NĄ P pk gniem 1 mieczem, dó'obuyia i skór, kj: dj JE R niopagmakalng i trwałą, pu- $ NA kaszel , osłabienie żołądka, irak apetytu 
re a api z Zell n. jeziorem 5. kwietnia 1886. W. v. npraszam o 13 flaszek Jana 
12 ilustracji Juliusza Kossaka ATRAMENT czarny kampeszowy JĄ Hoffa skoncentrowanego ekstraktu słodowego. Ten preparat pomógł na 
c Ą ale: . 3 Bie padole aakdza io. biór nie wać TM $ kaszel nie tylko kiliu, lecz także na osłabienie żołądka i brak apetytu 
© wyszły już w komplecie i są do nabycia po cenie: ] P EA a e i ni PEN każ TOME i płynny Z nszanowaniem J Kastner. 
= dnży format w papierowej okładce 8 złr | ea iaa a L EEEn por OŚ, 20,301 60, et. Na długoletnie c erpienie piersi 1 astmę. 
a dobnei 2 $ FARBY DO STEMPLI Niemiecki Beneschau 80. marca 1886. W p. Używając w nbiegłvm 
g q fo 4 ) w ozdobnej o» p 8 niebieska, fioletowa, czerwona, czarna, flaszeczka po 15 ot roku pański Tyin jów: słodowy i pańskie piwo ja z o | 
maty w papierowej f 7 słodowego na me długo:etnie cierpienie piersiowe 1 astmę z najlepszym 
: we aa vat aE Saag księgarniach | Atrament do znaczenia bielizny bez gumy, skutkiem, a gdy obecnie potrzebuję uzupełnić ku:ację, upraszam najn- | 
W dhorężczyzna I. 28. ky Br teu REAO N ze łowy do zaderania kołalerzyków pakieć Wj szat Jen ECM, piwa sdrowi, « okotrakiu słodowego | 2 fakocy skos 
RŹCZJ - BR. . > ochm o nacierania kołnierzyków pakiet § m 
poleca dobrą i wydatną kawę spro- IIGS E. Trzemeskiego we Lwowie, XK | SE noznej c e oentrowanogo ekstraktu słodowogo za dołączoną kwotę. | 
SPR CG ke spe 3 +* M i Hotel Europejski. Mydło gospodarskie do prania blielizny kl. 48 ct. wieją morze drażnienie w krtani i kaszel. i | 
„Kosztuje we Lwowie * XNIOIOIOIOIOICIOICIOK: PN Soda do prania bielizny kilo 12 ct. : Se: dobra powazztliącęt AAN Się Boe OLĄ edn al R br e 
1 kilo złr. . . 1.50 i 1.60 i ] Farbka gałkowa, proszkowa 1 tabliczkowa w najprzedniejszych cznie szybkim skutkn Jana Hoffa słodowej czekolady zdrowia na gwałto- 
NE na prowincji A gatunkaoh paczki po 2, 4 5 i 10 ct. wne drażnienie w krtani i silny kusze!, albowiem przez dwa lata doświad- 
i ifa Kilo złr.. . 7.70 i 8.20 franko. S s czyłem tegoż Moją podziękę za to wyualazoy Jano 'i Hoff. 
o miesiąc świeży BE piay Nabyć można we Lwowie w własnych sklepach ul. Koperni- Al»jzy Zernek, kupiec wu Wiednin, IV. Margarethenstr. 19. 


NĄ ka l. 3, Hotel Europejski, ul. Halicka, róg Wałowej, w Kra- 
| kowie, Sukieanice l. 20, w Czerniowcach, Bynek l. 2. 


3388 Z) 


JE RIC IE 0, Bzy CY, Ma Iz I 


Pierwsza, prawdziwa lecznicza, wzmacniająca Jana Hoffa ozekolada 
z ekstraktu słodowego (dla niedokrewnych, cierpiących na blednicę i bez- 
senność), 64 kro6 podczas 40-letniego istnienia przedsiębiorstwa odzna 
czone. Wszystkie francnskie, angielskie 1 inne czekolady ni: dają tych 
skntków dla utrzymania i odzyskania zdrowia, jak Jana Hoffa słoduwa 
czekolada zdrowia; Jana Hoffa słosowa czekolada zdeowia nie powinaa 
zbywać w żadnym domu 


| Główny skład we Lwowie: w J. Beisera, P. Mikolascha, 
Z. Ruckeru apt., Karota Bałłabana, dalej H. Blumeufelda, K. 
Krzyżanowskiego, A. Sklepinskiego, Kochanowskiego, J. Wewiór- 
skiego apt. 


Mając milion marek 
gotówki do dyspozycji, pragnę nabyć 
w Galicji większy majątek ziemski. 
Upraszam tedy o łaskawą ofertę z do-| 
kładnym opisem przedmiotu, przy 
podaniu warunków, tymczasowo pod 
„WIELKOPOLANIN* poste restante 


Clayton & Shuttleworth 


Handel sukna 


Lwów, za ; 

ar e ecep5em „21% 3 14 |, we Lwowie przy ul. Grodeckiej l. 22, | i towarów wełnianych modnych, pod firmą: : Bielsk Biała: Alfred Blumenthal apt., R. Harok. Bochnia: J. Mich- 

Nauczyciel sakół wydziałowych ojjj oferują po znacznie zniżonych cenach swe najnowsze siewniki j WALL ACH - SYN M nik. Borszczów : Niemczewski apt. Borysław : S. Freund. Brody: wszy- 
pdnej ABE REA Ty kaztałoonin rzędowe . I IBM sikio apteki. Brzeżany: DRZEWIE apteki. Bnczacz $ k: TE Czort 

B OLKA denna) POECI AL hö My ków: L. Noss apt. Drohobycz: obydwie apteki, F. Jablonsky. Gorlice : 

jący językiem niemieckim wykładowo B P, nix-Drill, Universal - Drill, we LWOWIE, w Rynku pod |. 33 S. Birn. Gródek: A. Lipus Hałiez: Ormezowski apt. Jarosław: J. Rohm 


Założony w roku 1841, 

poleca na sezon wiosenny i letni, swój najobficiej zaopatrzony 
skład materyj slanye 

ma męzkie również damskie i dziecinne ubra- 


językiem francudkim nąukowo, Życzy so-| siewniki szerokorzutne , systemu łyżeczkowego i talerzykowego 


bie przyjąć miejsee prywatnego u zamo- 
żnej d gaaei ili w zakresiej oryginalne Sacka siewniki rzędowe, 
uniwersalne plugi stalowe itd. 


nauk o ile możności gimnazjalnych. Bliż | 
sza wiadomość P., K, w administracji « Ga-|8M oraz zapraszają do zwidzenia swego obecnie nader obficie zaopatrzonego 
składu maszyu. 


zety Narodowej.“ 
Ilustrowane cenniki gratis i franco. 


e 
a A. Wisłocki apt. S. Ellenberg. Jasło: W. T. Braglewiez. Kołomyja J. Si- 
dorowicz apt. Kraków: K. Wiszniewski, J. Trauczyński, E. Stockmar, W. 
Redyk apt., th Janiga. PT EŁYTOEO aii Mase "wać apt. kd: W 
z rzyska: J Motryez apt. Przemyśl: M. Krug, wszystkie apteki eSZÓw : 

nia, zaczęwszziać gatunków najtańszych. A YKarpiński DA Schaitter & Co. Sambor: J. Klekale nA K. Maresch i 
Materie pł cjęn=e na ubrania męzkie, apt. Nowy Sącz: W. Filipek apt Sokal: Wysoczański apt. Btanisła - 
również drelichy liberyine. |= J. Macura, A. Amirowicz apt. Stryj: Bałłaban & Apzelgriinn. Tar- 


M asio a gasi a MR a aaa nopol: wszystkie apteki, Tarnów: W. Mildner & Co Chodacki apt, 
a JĄ alil 6-7 Załeszczyki: Szymonowicz apt. Złoczów : Józef Gold. Czerniowce: A. 


A. Bayer, Ig. Schnirch, A. Tabakar, dr. Barber, Alth, Beldowicz, Krzy- 


kuchenne 5 zł., deserowe niesolone 5 zł. 
Żanowski apt, 


50 ct, w paczkach pięciokilogramowych z 
opakowaniem i franco, rozsyła Zarząd 
AK Nowe siołe koło Stryja. 


we Lwowie: ul. Kopernika 1. 3,— plac Marjacki (Hotel Europejski), 


ME Nowe perfumy WIĘ 


do oblewania w exasie świąt 


WALENROD 


wynalazku 


J. IHNATOWICZA 


fiakon 70 centów. 


| 


| 

j 

| 

mi 

NE à a 


_ Na Budapeszteńskiej wystawie krajowej premiowane. 


b = = a 
Węgierskie wina 
; . 9 . . . . 
z Arcyksiążęcej piwnicy Villany. 
Dzierzawca . Schuth. 1354 4—20 
Skrzynka na próbę z 8 całemi flaszkami białego i czerwonego wina, 
8 wybranych gatunków na miejscu 7 zł. 80 ct. za pobraniem. 
Willamy poczta, telegraf i stacja kolei. — Cenniki na żądanie 


h = z 

Stare szyny kolejowe 

Tekturę (Dachpappe) 
do pokrycia dachów. 


Płyty asfaltowe 


do izolowania 
utrzymuje na składzie 
ARNOLD WERNER 
we Lwowie 2184 
nlica Sobieskiego 1. 3. 


Nabyć można w sklepach własnyh 


'femopeją "In Ż91 — sqoijvH sorm 


Znakomite SIEWNIKI rzędowe i sze- 
rokorzutne dostarczają po nejtań-f 
szych cenach 


w Krakowie: Sukienuice l. 20; — w Czerniowcach Rynek 1. 2. 


— rza ©) 

Ekstrakt mięsny Liebiga 
deje przy drobnych dodatkach wyborny 
rosół 1 przy należytem użyciu takowego jest 
wielkiem zaoszczedzeniem w gospodarstwiB 
domowem 2 jednego funta angielskiego, raw- 
najecego się 494 gramom ekstraktu. zrobić 
można 190 porcyj silnego rosołu Przepis uży: 
cia dołącza się do każdego słoika. 


EX TYLKO WTEDYJEST PRAWDZIWY ŻĘ 
jeżeli się znajduje na elykiecig kiki słoika wlasnorge1ny podpisany, 
duslugy biebig farbą niebiesKą, 


jak niżój: 


SANTAL DE MIDY 


Essencya z cytrynianu drzewa sandałowego z Bombay, najzu- 
pełniej czysta, w kapsułkach zawarta jest znacznie skuteczniejszą 
aniżeli kopau t kubeba. Czyni niepotrzebnem używanie wszelkich 
szprycowań i w przeciągu dni trzech ulecza wszelkie najdoleg- 
liwsze i najwięcej zastarzałe rzeżączki, nie utrudzając żołądka 
i nie udzielając nieprzyjemnej woni urynie. 

SKŁAD W PARYŻU, 8, ULICA VIVIENNE I W GŁÓWNYCH APTEKACH 


uracrus 


M CARNIS LIEBIG 
z 
~ 


; Kantor wymiany 


? akcyjnego Banku Hipotecznego 
kupuje i sprzedaje 
wszystkie etekta i monety 


pod warunkami najprzystępniejszemi 


$ 5, LISTY hipoteczne, 


55 premiowane Listy hipoteczne, 


Umrath i 8 
PRAGA - BUBNA, 

jakoteż  najpraktyczniejsze BRONY, 

WAŁKI wszelkiego rodzaju i wszystejjf) 

kie MASZYNY do uprawy roli i 
zasićwu. 2187 1-7? 

Ilustrowane cenniki gratis i franco. 


Dla zapobieżenia oszustwom przez anonsowania połączyło się międzgnaro:| 


dowe Eksportowe Towarzystwo z kompanją towarową - 
torja, aby wszystkie towary gumowe, firanki, PAŃ. towary je- 
dwabne, bieliznę stołową, kapy na łóżka, tudzież dery na ko- 
mie, przez ich jeneralaego zastępcę p. Rernfelda, także prywatnym odbior- 
com za gotówkę albo za pobraniem poeztowem lub kolejowem po stałych cenach, 


fabrycznpoją rozśgłać, Do nabycia we Lwowie: u pp. Karola Hałłabana, St. Marki wicza, 


o | 


S© .F "=. sj lim Wiktorja dywaniki przed łóżka, przed drzwi lub wzory AŻ 
- W pE 3R 3 a £ które w ZAW d. 1. li 1868 (D P. XXXVIII. N, 98.) i kwiatów zł. 2.80. Arira obłkay z M najnowsze de- Torhowla, Frydryka Schleichera, And. Langnera, Gustawa Schiamma, 
D SES EF £8 5 © > w di 17. s dni 1871 ( by 4 Ba a Tbowadia kabi senie zł. 2.20 i 3.40. Wiktorja kapy na łóżka zł. 329 i 4.20. Jana Ważnego, J. Stachiewicza, R. Mieczkowskiego, Leiby Schle.chera ;- 
"= S BZADEA Am A laj takon Ptunduszowych, Supilarnych, kausyj anielskich wojskowych, na Ng (Gèrnitur gobelinowy 2 kapy na łóżka i 1 obras złr. 7.75. dalej w aptekach: Piotra Mikolascha, Zygmunta Ruckera, A. Kochano- | 
„4 * ga A SĘ sT er 45: „ja kaueje i wadja, sa w tym kantęrze do nabyela. Wiktorja garnitur, również 2 kapy i L obrus złr. 7.50 i 10. skiego, Ant. Sklepińskiego, Jakóba Bsisera, H. Blumenfelda, K. Krzy- 
ME H 2, Ah E4 PA Wasypišigpo nagnila z Boon wykonują się bezzwłocznie po BĘ: Wo e mo a > A e nna Żanowskiego i Jakóba Piepesa. 1024 2—9 
EW z e dziennym, bez doliczenia prowizji, _ słon z nr ! = 
= 52 z. ARCE mi | ; Naa acc frędzlami. Całe okno zł. 3.50, 4.50. Prawdziwe i 
= = e E sA 3 gE F REF wschodnie EA obrusy, r 5 L RAA J. PSERHOFERA T 
ZO goor SYA skie Portjery tenilowe, nowość na firanki, sztuka a s 
w R 8 > zł. 9. Deseń tunetański zł. 4. Prawdziwe 8 l i k y | a 
© 32 egs E E Be firanki z Mekki zł. 6.50 i 8.50. Koce na łóżka pi u k rew przecz SZCZA ce 
5 g sis z S f i ' dla służby zł. 250 i 3 zł. Kołdry fianelowe od długich lat wielokrotnie | „M przez wielu lekarzy publiczności 
"= i i i - a wi i "awienia i | 
5 b % $a E „A z >>| 5 Towarzy stwo 3 ka s i E r ej 3 zalecany środek domowy wardze nia a iu złego trawienia i | 
d om o o 7 =— 
| sg c Ps g E | zł, 4.60. Kołdry normalne, systemu profesora "AR + - WER > WET 
Ę 5 B LE) FTE| 5 ad: LJ Jógera zł. 13. Medjolańskie jedwabne kołdry zdrowia dla cierpiących osób, jedwab Aion z 6 pudelka a En A 
e onik Pira- , ZA emne [ m bouret zł. 325, pajoigtug atunek podwójny zł. 6 30. Stebnowane Wiktorja atła- N ncn zc. = z kad A a W i n 
s = E' "BE Ba p ; sowe jedwabne, kapy na żka we wszystkich kolorach, 118 etm. szerokie, 190 etm Za uprzedniem nadesfaniem pieniędzy kosztują wraz z nadesłaniem opłatnem: 
c BĘ jaj F a i danie żąd szk: PA, zamówieniu firanek, obrusów, kap na łóżka upraszamy o po-|M 7 „ułon pigułek . ał 125 , 4 rulony pigułek . zł. 4.40 
-=Œ OPFER W wi BUSY > siej 2 ruiny n 2.30 | 5 rulonów 5.20 
d i- e e h n <= n n 
Z ED ab Š li Krakowie 3 Konkurencja oszustwu derek na konie! Bom n r 340 |iau „aga ani =” wg 
DÓR 3% b F p i iktogj I 5 ji iczej, wielki niej jak rułon nie wysyła się. 
A S$ E | | a we WOWie Fabryka derek Wiktorja oferuje na przekór konkurencji oszukańczej, wielkie a j=] ysy 
È| By 3 N ; i rżwnia td ński ik sześcli tre- M 
a BR szerokie, adzwyozaj grube, nle do sułycia dag koakie Wiktorii z stie vste Je Pserhofera apteka „zum goldenen Relchsapfel 


(przy ul. Hetmańskiej 1. 12) 
przyjmuje 
wkładki na książeczki 
` i oprocentowuje takowe po 4, 
od dnia złożenia gotówki — zwraca zaś do złe. 1000 


u Administracja w Paryżu ? bez wypowiedzenia. ) , 
Boulevard Montmartre nr. 8. Dyrekcja zatrzega sobie termin wypowiedzenia 
Grande-Grilie. Choroby lymfatycz nad złr. 1000 w. a do złr. 5.000 w. a. 8 dni 
» » 5000 » » p 10.000 » 14 dni 


mi pasami modnemi, sztuka tylko po mł. 1. . 
ja szerokie złr. L60. Gatunek podwójny, ciężkie złr. 1.90. Te dery można 


także używać jako koce na łóżka. 


j we Wiedniu, I., Singerstrasse 15. 1115 4—? 
Bazy" Wszystkie krajowe i zagraniczne specjalności w zapasie." TB 


Panom P. T. właścieielom koni polecamy jg] 
naszą specjalność derek fiakierskich Wietoria, Ja”! 
snożółtego tła, z ośmiu pstremi pasami, sztuka 


Wody mineralne naturalne 


. 2.60, gatunek ciężki złr. 3.50. +. r ; E B 
reaa prawdziwych angielskich kocówijj Neaciehnera źródło wody gorżkiej 
podróżnych z naśladowaniem | pramóż ące, ów H r s J a 
tygrysiego, do użycia także jako Koce w d 
TĄ ASA 5.50 i 950. ' Pramdatne, =, n ya E anos 

i do podróży, ** . dłu- 4 pi 
NA Mias penen sztuki po zł. 4.75 i 5.50, analisowana przez Liebiga, Bunsena, Frezeninsa, tudzież jako wypró- 
najlepszy gatunek zł. 7.50. bowana i wyśmienita ceniona pr_ez znakomitości medycyny, a to: Bam- 


bergera, Koranyi, Lornisera, Moleschotta, WVirehowa, Beanzoniego, 


BEARŻE Uroki ozńuńwz trawienia iadamia D i : Największy wybór delikatnych koców na konie, kołder jedwabnych i obru- Fauvela, Botkina, Zdekauera, Kosińskieg, Chałubińskiego Szokal- | 
"ociężałość żołądka, upośledzone trawie- Zarazem zawiadamia Dyrekcya że od 4. Maja 30W, mę Era ady a uwagę moich Szan. P. T. odbiorców na to, że mam Jjjjj 551850, Hugenbergera, Nussbauma, Fsmarcha, Schu!tzego, Wnnderli- 
b a . A eam E . , > a j i a 
T oerh nA EE Pra r. b. począwszy obliczać będzie f jedyne zastępstwo Świeżo wynalezionych aperykańskich, płaszczy kanczuko- cha, Friedreicha, Splegeiberga l innych sasługuje słusznie na pole 

: H ; i ow, takowe jednej strony Jako Z8IZ I płaszcze od 5 E P „ma 7 x "O 

kia w YE APERTĄ śukrzycy, (dia- 4 procent, tti dla e E jakoj aai deszczu do używania, najskuteczniejsza i najwyśm. ze wszystkich wód gorżkich, 
A AJ e 3 R SE FE f F że e >. ad . - ma w NC | Ao BSTR AA A O NEA 
"Hunteriwe. Choroby krzyża, pęcherza M88] od wszystkich dawniej na 4'/,'/, złożonych wkładek na s ł nna T ay a E a a Uprasza się zawsze żądać wyraźnie 2109 1—30 


wiru w moczu, dna, cukrzycy i białka książeczki i rachunek bieżący. 


Żądać należy, aby naswisko śródła Lwów 20. kwietnia 1886. 
. śhajdowało się na kapslach. 2228 2—8 Dy rekcja. 
Dostać można we Lwowie w aptece p 
K. Mikolascha i E. Mendrochowitza i a 
„Goldbauma. i 1 1634 3-20 


cze do noszenia w mieście lub do podróży. Cena 7.50. Przy zamawianiu płaszezy, „Saxiehnera naturalnej wody gorżkiej* 
upraszamy o podanie długości od kołnierza na dół ażeby uniknąć tem samem szkedliwej zamiany. 
| Adresować należy do General-Agentur der Export- und Victoria- Waaren- Do nabycia we wszystkich handlach wód mineralnych i w wielu aptekach. 


| : j 
(Compagnie, &. N- Bernfeid Wien, I. Salzgries 3. 2122 1—? Właściciel: Andreas Saxlehner w Budapeszcie. | 


| Z Ajencje filjalne: W Paryżu, Londynie, Berlinie, Nowym Jorku, Pe- 
tersburgu i Konstantynopolu. 
Z drukarni „Gazety Narodowej." j 


Wydawca i odpowiedzialny redaktor: Platon Kostecki. 


